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„ C h c e m y  p o w r ó c i ć  d o  R z e s z y
!Froklamacja Henleina w CBieb

CHEB, 15 9 Pn_ev.ódca N iem ­
ców  sudeckich KunraJ Henlein 
w ydał następującą proklam ację:

„ISoaacy!
Obdarzony waszym  zaufaniem 

i św iadom } przyjętej odpow ie­
dzialności stwierdzam  woDec ca ­
łego świata, że system prześlado­
wań stosowany prze/, naród cze­
ski ,.rzy pom ocy karabinów ma- 
s*.ynowycn, sam ochodów  pancer­
nych i czołgów  w  stosunku do 
bezbronnych N iem ców  sudeckich 
osiągnął punkt kulm inacyjny 
Naród *czeski aow iódł tym samym 
całem u światu, że współżycie z 
nim w  jednym  państwie stało się 
ostatecznie n em ożliwe D ośw iad­
czenia 20-Ietniego panowania

przem ocy a zwłaszcza krw aw e 
ofiary ostatnich dni nakładają na 
mnie obow iązek złożenia nastę­
pującego oświadczenia:

1) w  r o k u  1919 z o s t a l iś m y  z  
p o m in ię c ie m  u rc  c z y śc ie  nam  
p r z y r z e c z o n e g o  p -a w a  s a m o s ta ­
n o w ie n ia  w b r e w  n a s z e j w o l i ,  
w c ie le n i  d o  p a ń s tw a  c z e s k ie g o .

2 )  n ie  r e z y g n u ją c  n ig d y  z  p r a ­
w a  s a m o s ta n o w ie n ia , u s i ło w a liś ­
m y , p o n o s z ą c  n a jc ię ż s z e  o f ia r y ,  
z a p e w n ić  s w ą  e g z y s te n c ję  w  p a ­
s tw ie  c z e s k im .

3 )  w sz e lk ie  u s iło w a n ia  s k ło ­
n ie n ia  n a r o d u  c z e s k ie g o  i m ę ż ó w  
za ten  n a r ó d  o d p o w ie d z ia ln y c h

PodiKzn k o histerii żydowskiej
z a k a z a n y  w  s z k o ł a c h  .

K u r u to r ia  sz k o ln e  p o w ia d o m io ­
n e  z o s ta ły  o  n ie d o p u s z c z e n iu  a o  
u ży w a n ia  w  s z k o ln ic tw ie  p o ­
w s z e c h n y m  p o d r ę c z n ik a  z h is t o r n

r e l ig i i  ż y d o w s k ie j.  P o d r ę c z n ik  ten  
n o s i ty tu ł  „ H is t o r ia  ż y d ó w  i p r z e ­
g lą d  ic h  k u ltu r y " . M ia ł  o n  b y ć  
p r z e z n a c z o n y  d la  o d d z ia łó w  7 y ch  
s z k ó ł p o w s z e c h n y c h .

PRAGA CZF.H A GCTOWA" DZIS NA STR. 3-FT 
k o r e s p o n d e n c j a  SPECJALNEJ WYSŁAN- 

NICZKI „ABC  Z PRAGI CZESKIEJ.

Zjard dziekanów  rad adwokackich
o kontyngentach now jch adw okatów

W K ońcu  w r z e ś n ia  o d p ę d z ie  s ię  
w  W a r s z a w ie  z ja z d  d z ie k a n ó w  8 
ra d  a d w o k a c k ic h , r e p r e z e n tu ją ­
c y c h  s a m o r z ą d  p a le s t r y  n a  te r e ­
n ie  w s z y s t k ic h  o k r ę g ó w  a p e la c y j ­
n y c h . P r z e a m io te m  o b r a d  z ja z d u

Smetona
d o ż y w o t n i m

prezydentem Litwy?
K O W N O . 15. 9. W  B irżach  o d ­

b y ło  się w ie lk ie  zebran ie  roln i­
k ów , na k tóry m  w yra żon o  życze­
nie, ab y  ob ecn y  prezydent renu- 
bliki Smetona w ybrany został 
przy następnych w yborach doży­
w otnim  prezydentem  republiki l i ­
tew skiej. Podobno życzenie w ysu­
nięto i na zebraniach w  innych
m iejscow ościach Litw y

Nowy tytuł
n a u k o w y

M inisterstwo W yznań R e lig ij­
nych  i Ośw iecenia P ublicznego 
-o r iw a ciz iło  n ow y tytuł naukowy, 

którv  nadawany bęazie na A kade­
mii Stom atologicznej v W arszawie. 
Jak w iadom o w  r ud. snasowane 
zostało na tej uczelni autom atyczne 
przyznaw anie absolw entom  tjdiułu 
lekarz, stom atologa co stałe się 
przedm iotem  głośnych zatargów i 
procesów  przed N. T. A . M inisterst­
w o  ustanow iło na A kadem ii o t  oma 
tologicznej tytuł „doktora n c d  cy­
ny  dentystycznej", co jest prakty­
kow ane w  szeregu państwach za­
granicznych. Tytuł doktorski uzys­
kiw ać będą ty lko ci absolwenci, któ 
rzy  przedstawią prace nauk w e - 1- 
tw ierdzone przez senat uczelni lub 
dyplom y w ydzia łów  lekarskich

a z ; e k a n ó w  b ę d z ie  w  p ie r w sz y m  
rz ę d z ie  s y tu a c ja , ja k a  s ię  w y t w o ­
rz y ła  p o  w p r o w a d z e n iu  o g r a n i ­
c z e ń  d o s tę p u  d o  a d w o k a tu ry . 
Z ja z d  w y p o w ie d z ie ć  s ię  m a  co  d o  
k o n ty n g e n tó w  d la  n o w y ch  a d w o ­
k a tó w .

do uczciw ego 
porozum ienia, 
nieprzejednana 
nia.

i spraw iedliw ego 
rozbiły się o ich 

ządzę zniszezr-

W  te j g o d z in ie  s u d e c k o  - n ie ­
m ie c k ie j n ie d o li ,  s t a ję  p r z e d  w a ­
m i, n a r o d e m  n iem iecK im  o r a z  c a ­
ły m  c y w il iz o w a n y m  ś w ia te m  i

ośw iadczam :
C H C E M Y  Ż Y Ć  J A K O  W O L N I  

N IE M C Y . C H C E M Y  M IE Ć  Z N O ­
W U  P O K Ó J  I  P R A C Ę  W  N A ­

S Z E J  O J C Z Y Ź N IE . CHCEMY 
P O W R Ó C IĆ  D O  R Z E S Z Y .

B O Ż E , B Ł O G O S Ł A W  N A M  W  
W A L C E  O  S Ł C S Z N .*  S P R A " !

Wata sie losy wojny i pokoju

Z sałdzkn oliamd do Berchtessoden
poleciał iord-premier Chamberlain

P r z e L y c ie  t r a s y  L o n d y n  —  M o  
n a c h iu m  w y n o s z ą c e j w  l in ii  p r o ­
s te j 920 k in . w  6 g o d z in  n ie  je s t  
ż a d n y m  r e k o r d e m . A  p o  m im o  to  
lo t  p ła to w c a  B r it is h  A ir w a y s  p i 
lo t o w a n e g o  p r z e z  m a jo r ó w  P e łły  
i K l i n g i  w  d n iu  15 w r z e ś n ia  1938 
r . z L o n d y n u  d o  M o n a c h iu m  b u ­
d z i s e n s a c ję  w ię k s z ą  o d  w y c z y n u  
L in d b e rg h a . c z y  in . r e k o r d z is tó w  
p r z e s tw o r z y  P o n iż e j  z a m ie s z c z a ­
m y  s z c z e g ó ły  t e g o  lo tu , k tó r e g o  
g łó w n y m  b o h a te r e m  je s t  n ie  p i ­
lo t , a la  p a sa ż e r , s ie d e m d z ie s ię c io  
le tn i p r e m ie r  W ie lk ie j  B r y ta n ii  
lo r d  C h a m b e r la in , le c ą c y  z  g a łą ź  
ką o l iw n ą  d o  B e r c h te s g a d e n .

L O N D Y N , 15. 9 . O g o d z  8.35 z 
lo tn is k a  lo n d y ń s k ie g o  H e s to n  w y  
s ta r t o w a ł sa m o lo t , n a  K tórym  o d ­
le c ia ł  na s p o tk a n ie  z k a n c le rz e m  
H it le r e m  p r e m ie r  W . B r y ta n ii  
C h a m b e r la in .

N a lo tn is k u  w  H e s tcn  ż e g n J ' 
p r e m ie r a : lo r d  H a l ifa x , C a d og a n . 
lo r d  B r o c k e t t , lo r d  Im n d o n d e r r y  i 
p r z e d s ta w ic ie l  a m b a s a d y  n ie m ie c ­
k ie j .  P r z e d  w e jś c ie m  d o  sa m o lo tu  
p r e m ie r  C h a m b e r la in  o ś w ia d c z y ł  
d z ie n n ik a rz o m :

—-  Udaję się do kanclerza Bitl1 ra 
ponieważ wydaje mi się, że w ober 
nej syti aeji o«iobista rozmowa kanc­
lerza ze mną może przynieść poży­

teczne wjniki. Polityka, którą p»owa 
dzę zawsze zmierzała do zape.. ni nia 
pokoju. Chętne przyjęci, mej propo 
zycji przez kanclerza Hitlera wzma­
ga moją nad; ieję, iż wizyta, którą 
złożę, me bedzie bez rezultatów.

P r e m ie r o w i  to w a rz y szą  ja k  w ia  
d o m o  s ir  H o r a c e  W ils o n  i  W illia m  
S tra n g . P o n ie w a ż  p r e m ie r  n ie  zn a  
n ie m ie c k ie g o , a k a n c le r z  H it le r

Generalny
k o m i s *  n  w y b o r c z y

ob]ął urzędow anie
G e n e r a ln y  k o m is a r z  w y b o r c z y  

sęa z ia  G iż y ck i, o b ją ł  w  d n iu  15 
b. m . u r z ę d o w a n ie .

B iu r o  g e n e r a ln e g o  k o m isa rz a  
w y b o r c z e g o  m ie ś c i  s ię  w  P r e z y ­
d iu m  R a d y  M in is tr ó w

Proces
b. nacz. Sucnenka

W  są d z ie  o k r ę g o w y m  w w y ­
d z ia le  V I I I  k a rn y m , d n . 24  w r z e ­
śn ia  b . r . o d b ę d z ie  s ię  p r o c e s  o  
n a d u ż y c ia  b . n a c z e ln ik a  u r z ę d u  
ś le d c z e g o  w  W a r s z a w ie  H e n r y k a  
S u ch e n k a .

a n g ie ls k ie g o , t łu m a c z e m  b ę d z ie  ze  
s tro n y  b r y t y js k ie j  S tra n g .

P o d r ó ż  sw ą  d o  N ie m ie c  o d b y w a  
p r e n r e r  n a  s a m o lo c ie  B ritish  
A ir w a y s , p i lo to w a n y m  p r z e z  m a ­
jo r a  P e l ly  i M a jo r a  K lin g a .

2 m . 30 na lotniska w  Monachium 
w ylądow ał samolot w iozący pre­
miera Cham berlaina. Na lotnisku 
oczekiw ali go m . in. minister 
spraw zagranicznych Rzeszy von 
R ibbenirop i ambasador angielski

MONA CHIUM, 15. 9. O godz. w  Berlinie sir Neville Henderson.

Owacyjnie witany przez tłumy
C h a m o e r l a f n  w y ł a d o w a ł  w  M o n a c h i u m

M O N A C H IU M , 15 9, N a lotnisku 
w  O berw iesenfeld, wspaniale udeko­
row anym  ilagam i hitlerowskim i i bry 
ty jsk im i, zebrał się około lClO.OOO 
tłum publiczność w  celu  powitania 
p rzybyw ającego preiniera Cham ber­
laina. Punktualnie o godz. 2-=j na lot- 
nisko przybyli przedstaw iciele w ładz 
niem ieckich oraz •w ba -d o r  b ryty j­
ski w Berlinie sir  Neville Henderson. 
W  parę m inut później zapowiedziano 
przybycie sam olotu, k tórym  prem ier 
b ryty jsk i opuścił Londyn o godz. 8 
m. 35

O godz. 2 ni. 30 usiadł na lotnisku 
lśniący, srebrny, dw um otorow y sa­
m olot, należący Io British A irw ays. 
F ierw szy w ysiadł % oam olohi prem ier 
Chainbe :lain, któregu  natychmiast 
puwitai am basador H eadersun. Z 
w yglądu premiera Chamberlaina w i­

dać, że zniósł on  znakomicie, pierw­
szy w  sw oim  życiu, lot.

Po pow itaniu przez obecne na lot­
nisku osobistości, premier Chamber-

Zagubione Pokolenie
T ra g ic z n ą  ccchą w sp ó łc z e s­

nej s tru k tu ry  sp o łe cze ń stw a  
p o lsk ie g o  jest t. zw. z a gu b ie ­
n ie  jedn ego  p o k o le n ia . B r a k  
w  życ iu  p u b b c z n y m . n a  stano  
w isk a c h  w y m a g a ją c y c h  m ło ­
d ych  sił, energ ii, w o li —  szere  
gu  ro czn ik ó w . B r a k  tych  
w szystk ich , k tó rz y  w  życie, ja  
ko  d o ro ś li lu d z ie  w esz li, po ­
czy n a jąc  o d  1918 —  1920 ro ­
ku. Jest to cecha n ie p o k o ją c a  
n ie ty lk o  ze w z g lę d u  n a  g w a ł­
tow ne  z a k łó ce n ie  u k ła d u  stru  
k tu ry  p o lity cz n o  -  spo łecznej. 
N a b ie ra  o n a  sp e c ja ln ie  c h a ­
ra k te ry stycz n e go  znaczen ia  
przy  p o ró w n a n iu  s to su n k ó w  
n a szy ch  z u k ła d e m  s to su n ­
ków', w  c a ły m  szeregu, re o ig a  
n iz u ją c y c h  się n a  n o w o cze s­
n y ch  za sadach , k ra jó w  i n a ­
rodów .

Z a g a d n ie n ie  to stan ę ło  
przed  n a m i w ca łe j sw7e. ja ­
sk raw o śc i,  n a  m a rg in e s ie  trze 
ciego  o g ó ln o p o lsk ie g o  z jazdu  
Z w ią z k u  b. o c h o tn ik ó w  A r m ii  
P o ls k ’ej, k tó ry  o d b y ł się  w

d n ia c h  10 j 11 wrrz e śn ia  b. r. 
w  \ V i l n ;e.

Z ja zd , p rzeszed ł, z a ró w n o  w  
o p in ii  j a k  i w  p rasie , n iem a i 
bez echa.

C zę śc io w o  tru d n o  się  naw et  
tem u dziwne. P rz e ró ż n y c h  fo r ­
m a c ji b. w o jsk o w y ch  p o s ia d a  
m y  tyle i ta k  do  sieb ie  pod  
w zg lę d e m  id e o w y m  p o d o b ­
nych, ze sp o łe cze ń stw a  i o p i­
n ia , w id z ą c  w  n ic h  pew ien  wa  
r ian t tej iu b  inn e j b ry gad y ,  
p rze sta ła  się  n im i od  d a w n a  
in teresow ać. W  najszerszej o - 
p in ii  sp o łe cze ń stw a  istn ie je  
p rzekon an ie , że k a ż d a  o rga n i  
z ac ja  k o m b a ta n tó w , to w  p ięr  
w sz y m  rzędzie u g ru p o w a n ie  
ludzi, k tó rz y  p rz y ch o d z ą  do  
sp o łe cze ń stw a  po  z ap ła tę  za 
sw e  d a w n o  p rz e b rz m ia łe  o fia  
ry, za sw e często  p raw d z iw e ,  
ale często j n ie istn ie jące  za s łu  
g i i po św ięcen ia .

Z w ią z e k  b. o c h o tn ik ó w  A r ­
m ii  P o lsk ie j  zda je  s ię  od  tego 
sz a b lo n u  o db iegać. Jest on fo r  
m a c ja  m ło d ą  (p o w s ta ł w  ro ­

k u  1935), sw e go  o b licz a  i ch a ­
ra k te ru  w' ca łe j p e łr i  jeszcze  
n ie  okaza ł.

O  ch arak te rze  i m o ż liw o ­
śc ia ch  z w iązk u  św ia d c z y ć  m o  
g ą  je d n a k  pew ne  fa k ty ,  k tó ­
ry c h  stw ie rdzen ie  n ie  n a s trę ­
cza  tru d n o śc i P ie rw sz y  z n ich  
to o ko liczn ość , że z w ią z e k  jest 
o rgan izac ją , w  o d p o w ie d n im  
p rz e k re in  n a tu ra ln ie  b iorąc,  
lu d z i n a le żą cy ch  w ła śn ie  do  
o w ego  z a gu b io n e go  p o k o le ­
n ia , k tó ry c h  się n a  in n y c h  p o ­
la c h  i p la c ó w k a c h  d o sz u k a ć  
trudno. D ru g i,  to treść o św ia d  
czeń i dezyderatów , s k ła d a ­
nych  na  ręce z a rz ą d u  przez  
ca łe  g ru p y  u cz ę stn ik ó w  z jaz ­
du. N ie m a  w7 n ich  an i s łow a  
ż ą d a ń  i pretensji, n ie m a  w  
n ic h  tego d rażn iące go  tonu, 
k tó ry  b rz m ia ł zaw sze  wie 
w sz y stk ic h  e n u n c ja c ja ch  k a ż ­
dego  z jazdu  in n y c h  fo rm acją  
b. żo łn ie rzy , tonu wTyższosc i

w m oszen ia  w  cod z ienne  życie  
i p racę  je d n o lite go  ż o łn ie r ­
sk ie g o  ry tm u  i łą c z e n ia  się  
nie d la  w sp o m in a n ia  p rze sz ło  
ści, lecz d la  tw órczej i ce lo ­
wej p ra c y  d la  ju tra  P o lsk i.

Jest n a to m ia s t  apel, aby  w7 
tej p ra c y  b ra ć  p r z y k ła d  z po­
k o le n ia  n a jm ło d sz e go , k tó re  
w ie rn e  id e a ło m  zaszczep io ­
n y m  m u  przez p o p rz e d n ie  rocz  
n ik i  o ch o tn ik ó w  z 1918 i 1920 
ro k u  p ro w a d z i k o n se k w e n tn ą  
i sk u teczn ą  w a lk ę  z żydost- 

w em  i k o m u n iz m e m . Zw  iązek  
b. o c h o tn ik ó w  A r m i i  P o lsk ie j,  
jest i p o d  tym  w zg lę d e m  z go ­
ła  n ie p o d o b n y  do in n jc h  k o m  
b a ta n c k ic h  o rg a n iz a c j i w  P o l­
sce, —  p o s ia d a  sp a d k o b ie r ­
ców. O sta tn im  w reszc ie  nie  
wrą t p l iw \m  fa k te m  s ta n o w ią ­
cym  c h a ra k te ry s ty k ę  z w ią zk u  
i jego  sy lu a c j i,  jest to, że zo ­
s ta ł on  p o m in ię ty  n ie  ty lk o  
przez o p in ię  p u b liczn ą . P rze o

p o g a r d y  w7 s to su n k u  do c a łe - ( czony  z o s ta ł ró w n ie ż  przez  
go  sp o łe rze ń stw a  i n a io d u .  j c z y n n ik i rządow e. Z n o w u  tak  
Jest n a to m ia s t  wezwran ie  d o  I (D o k o ń c z e n ie  n a  str. 3 - e j )

lain przeszedł do pięknie udekorow a­
nego barwami narodow ym i oryty j- 
skimi i niemieckimi, salonu recep cy j­
nego, gdzie przywitał go  Ciauieiter 
ministei W agner, który istępnie ra­
zem z ministren spraw  zagian icz- 
nych Rzeszy von Ribbentroppi m o d ­
prowadził 3 rem i era Cham berla na na 
peron kniejow y, gdzie oczekiwał po­
ciąg n a d zw y cz a jn i.

Cały dw orzec kolejow y przepeł­
nił iy  był olbrzym im  tłumem publicz­
ności, która zg o .ow a ła  prem ierowi 
brytyjskiem u serdeczną ow ację . Na 
krótko p rzeć Odejściem pociągu, przy 
był nam iestnik Bawarii gen. vox. Epp 
celem  pow itania d osto jn ego gościa.

O godz. 13 m. 16, p ^ N g  nadzw y­
czajny ruszył pow oli w  kierunku 
Berchtesgaden. O otcna na dw orcu  
publiczność p  żegnała od jeżd ża jące­
go  premiera Chamberlaina serdeczną 
manifestacja.

Strajk generalny
w  S u d e t a c h

B E R L iN , 15.9. N ie m ie c k ie  b iu ­
ro  in fo r m a c y jn e  d o n o s i  z  P r a g i ,  
że  N A  O B S Z A R Z E  S U D E T Ó W  
O G Ł O S Z O N Y  Z O S T A Ł  S T R A J K  
G E N E R A L N Y .

W  R e ic h e n b e r g u  w s z y s tk ie  
p r z e d s ię b io r s tw a  z o s t a ły  za m ­
k n ię te , a r o b o t n ic y  o p u ś c i l i  f a ­
b ry k i. N ie  w y c n o d z ą  ju ż  n a w e t  
d z ie n n ik i. P o p o łu d n io w e  w y d a n ie  
„ R e ic h e n b e r g e r  Z tg .“  n ie  u k a z a ­
ło  s ię , g d y ż  ca ły  p e r s o n e l  r e d a k ­
c y jn y  i t e c h n ic z n y  p r z y łą c z y ł  s ię  
do s tr a jk u .

C zas tr w a n ia  s tra jk u  n ie  z o ­
s ta ł o k r e ś lo n y . ,

Zachmurzenie
P r z e l o t n e  d e s z c z e

Przev. idyw any przebieg p og od y  w 
dniu 16 b. m .:

W  dzielnicach połudn iow ych  i p o ­
łudniow o -  w schodnich  stopniow y 
w zrost zachmurzenia aż do przelot­
nych deszczów  i skłonności d o  burz 
>raz lekkie ochłodzenie. Na pozosta­

łym obszarze kraju zachmurzenie 
zm ienne i miejscami przelotne desz­
cze. Tem peratura w  ciągu dnia 15 —  
If stopni. Słabe lub umiarkowane 
wiatry z kierunków zm iennych.
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D z iś  św . C y p r ia n a  
J u tro  S ty g m , św . F r a n c .

T L A T R  N A R O D O W Y : Punkt, o  g. 
8-ej w iecz. „Z ielon y  frak".

TEATR LETN i: O godz. 8-e< 
„Je m “ .

T E A TR  k u l p KI: C oazien sv le zo
wysttawionS. komedia D evela  „Suh 
retka" ze Słetan.ą larkowską w roli 
tytu iow ei.

T E A T R  M A Ł Y : „P an i natura". 
Btrabeau. 

t e a t r  M a l i c k i e j  : o  godz,
8.15 wiecz^rbm komed a muzyczna 
„N a  tali e te r u "  P. L e n n e  B ro ­
dziń sk iego . L aw in y  Ś w ię to c h o w ­
sk iego . G ra ją : B enita. S to jo w sk i,
N esterów m ? W ierze jew sk a , t S ym , 
Z a w is tow sk i, K ie larsk i, M o a r z .w -  
s k l  R eż. Z a w istow sk ieg o , a ek or  
K u  cm a na.

OPERETKA „8 .1   Księżniczka
Czardaszka“ .

T E A T R  K A M E R A L N Y : „Z b yt licz 
sra rodzina’

Zwalczani5© agentur Ocucił
Czy P . P . S .  występuje z  II m iedzyitóradów kit

, R o b o tn ik "  o p u b l ik o w a ł  za ­
k o ń c z e n ie  m e m o r ia łu  P P S , w r ę ­
c z o n e g o  s w e g o  cz a s u  P . P r e z y ­
d e n to w i R z e c z y p o s p o lit e j .  M e m o ­
r ia ł d o m a g a ł s ię :

„a )  należy zm ienić szybko i  bez 
przewlekania sejm ow ą ordynację w y ­
borczą, obow iązu jącą  form aln ie od

Żądać wszędzie 
p ierw szorzęd nej 

jakości 
MATRYCE FARBY 

do powielania 
* A l *1 - T A Ś N ł 
UBIIMEHTY tlłSZE 
KLEJE produkcji 

Fabryki Chem.

„ S K U W C E "  Sp. z  o. o.
W arszawa, Ludna 6 /8 , tal. 9 .1 2  3 5

roku 1935;
b ) należy ŁdfiłZ JW dokonaniu iak 

najszybciej zm iany w m yśl zasad p o­
w szechnego, ta jnego, rów n ego, bez­
pośredniego praw a głosow ania wraz 
z zasadą stosunkow ośc. (p ro p o rc jo ­
nalności) przy  obliczaniu  w yników , 
przeprow adzić now e w ybory  sw obo­
dne i u czciw e;

c )  społeczeństw o w inno m ieć pew 
nosć, że ttząd, przeprow adzający n o­
we w ybory , nie będzie odw oływ ał się 
do m etod, stosow anych w latach 1928 
— 1930, tam te m etody rozp rzęg ły  ad­
m inistrację państw ow ą i zapoczątko­
wały anarchizow anie kraju .”

W  k o ń c u  c z y ta m y  u w a ż n ie :
„W ejście  na tę drogę stało się n a j­

pilniejszą koniecznością państw ow ą, 
to tez zorganiz .wane siły dem okracji 
z d e cy lo i a te są u życ w tym  celu 
« Bzystnieh stojących  do dy: pozycji 
środków , by  rozb ić egoistyczny sp o ­

kó j przyw ileju , watr jmjS nać m. „„en ie iu  
tych, którzy oporem  8 „ y m  tam ują 
drogę ku odrodzeniu k i»jU  i sparali­
żow ać zakusy wszelki' h  agentur d e­
m oralizu jących  życie ż b lo r o „ e  : pań ­
stw ow e."

Z a p o w ie d ź  P P S , źe  c h c e  „ s p a -  
r a liż o w a ć  z a k u sy  w s z e lk ic h  a g e n ­
tu r , d e m o r a l iz u ją c y c h  ż y c ie  z b i o ­
r o w e  i p a ń s tw o w e , w y w o ła ła  u  
w ie lu  ra d o s n ą  s e n s a c ję . W  K ołach , 
w  k tó r y c h  o ś w ia d c z e n ia  P P S  b i e ­
rz e  s ię  za  d o b r ą  m o n e tę , o c z e k u ją  
la d a  g o d z in a  w ia d o m o ś c i  o  w y ­
stą p ien iu  P P S  ż d r u g ie j m ię d z y ­
n a r o d ó w k i.

N O W E

S U P E R Y

m

liliFHI >■ TRZłSKA
Demonstracje i s p r z e d a ż  M A R S Z A Ł K O W S K A  91
na dogOtitt^Łn w a r u n k a c h  Tel. 9-66-63

■i........

Sztandar* z wojny światowej
p r z y w i e ź ? !  k o m b a t a n c i  b e l g i j s c y

.............

Zredukowana przez Kona
popełniła samobójstwo

TINA CHRZEŚCIJAŃSKU:
Lnmrmacla o  fum ach dozw olonycn 

dla m ioa r  ?zy tel T.11 -25
A S  (G r ó je c k a  56): „L e g io n  zatra 

c e ń c ó w " i d v daxki.
H O L L Y W O O D : O a  poniedziałku 

nieczynna - - i>  -
ITALIA (W olska 32 ): .Dama na 

dw a tygodn ie".
J U R A T A - „L z a r  cy g a n e r ii"  i 

. Z am ask  łw ariy  b oh a ter".
KINO FAK Abtl SW . ANDRZEJA 

(C tfodn a  9 ):  JłO kar.uów szczęścia”
K II iO P A R A F II  ŚW . A U G U S T Y ­

N A  (D zie ln a  4 1 ): „E a r b tr a  R a d z i­
w iłłó w n a " . •

KOMEDA (Chłodna 49 ): „W y sp a
■straceńców" i rewia.

M A R S : .Z ło t -  ua u licy".
M IE JS K IE  (H ip oteczn a  3 ) :  .Zn a­

ch o r".
P R A G A : „S zelk " 1 „N ieznośna

dziew czyn a".
PRASKIE O K O ; .G robow iec indyj­

sk i" i „T y g ry s  z Esznapuru",
R O M A  (N o w o g ro d z k a  4 9 ): „O -  

lim p ia d a ".
S O K Ó Ł : „W ię z ie ń  k r ó le w s k i"  i 

„T r z e j m u szk ie terow ie ".
S T U D IO  (C h m ie ln a  7 ) :  „P o b o ż n e  

k ła m stw o ".
S O R R E N T O  (K n rp śk s  $3 i : „N ie  

oddam  dziecka" I „M agrolia**
Ś W IA T : „T a jn y  A gent”  I „sy lw et- 

ki“  _______

Żyd aranżerem
tajnego domu g r ; .

P olicja  śledcza w  W ilnie ujawniła 
zakonspirow any klub gier hazardo­
w ych i zdem askow ała jeg o  w łaści­
ciela. Jest nim żyd A bram Gierszon 
(Krupnicza 1), cilkakrotnie karany za 
podobne przestępstw a. W  chw bi, 
gdy  policja  .w k roczy ła  do lokalu, 
przy stole siedziało k iłkunastj gra­
czy , zajętych grą w  „m a ca o "  i „ch e - 
m n de fer“ . Na widok policji pow stał 
n ieopisary pop łoch . Jedni z grają­
cych  usiłowali się ukryć, inni zb !ec 
lub orzynajm niej p och ow ać pienią­
dze. W szystkich  jednak zdołano w y ­
legitym ow ać. Karty i pieniądze zo­
stały skonfiskow ane. G ierszon, który 
pod obno bez żadnych  skrupułów d o ­
prow adzał często  do ruiny m łodych 
i n iedośw iadczonych  ludzi, został a- 
resztow any i przekazany władzom  
sądow ym , (s).

Morilerstwc
z i  o b r o  m i e n i a

(jk) Kolonia Elżbiecm  (pow . lu­
bartow ski), stała się ostatm o w id ow ­
nią okrutnego zabójstw a , którego 
dokonali -zloazieje ogrod ow i na oso­
bie w łaściciela ogrodu.

M ianowicie, do ogrodu  niejakiego 
W ładysława Strzeleckiego, zakradli 
się dw aj złoaziejaszkow ie —  bracia, 
Józef i W acław  Sobie.siakowie wraz 
z Kazimierzem Sindojem , kompanem 
.ch w  pod obnych  w ypraw ach.

Ody sadow nik. Widząc rabusiów, 
usiłował obron ić sw oje  mienie, -zło­
dzieje rzucili się nań i zam ordowali 
go  deska w yrw aną z płotu.

Mordercami zajęli się władze są­
dow e.

P o  Eitingonie, drugim potentatem 
w przem yśle baw ełnianym  w Łodzi, 
jest je g o  pobratym iec Uszgr Kon. 
I ten przem ysłow iec żydow ski, p o ­
dobnie jak Eitingon, o  czym  już " o  
daw aliśm y naszym  Czytelnikom, s ły ­
nie z w yzysku  robotn ików  P olak cw , 
których się system atycznie w W i- 
azewsKiej M anufakturze redukuje 1 
zatrudnia na Ich m iejsce żydów

W  W idzew ie, zw anym  inaczej w  
Łodzi królestw em  K o u ^  w szędzie w i­
dać twardą, krzyw dzącą rękę 
„k ró la "  tej dzielnicy. Brud, itiecmu]- 
stw o w  je g o  dom arn, Ł zw . fam ilij­
nych, za  które to  w ykroczenie przy ­
m y k a j  w ładze jeg o  dyrektorów  w  
areszcie, a  przede w szystkim  smutny 
obraz nędzy i w egetac ji beznadziej­
nej robotn ików  Kona, oto onraz 
w schod iJej dzielnicy Łodzi. M ężczy ­
źni I k oo icty  W idzew a uderzają nas 
sw ym  nędznym  w yglądem  fizycztiyfh : 
bladzi lub o żółtej :trze, ze zgarbio­
nymi plecami i w iecznie oochylen i, 
dzieci ich cherlaki —  to  skutek długo­
letn iego w yzysku  i pracy w  złych w a ­
runkach materialnych.

Ostatnio firma ta system atycznie 
pozbyw a  się robotn ików  Polaku w 1 
na ich m iejsce przyjm uje ży d ów . —  
W  rezultacie 60 proc. m ieszkańców

W idzew a, to  bezroDotni, byli rob o t­
n icy W idzew skiej Manutaktury, utrzy 
m ywani coroczn ie  przez pom oc zim o­
wą lub Fundusz Pracy, T oteż nic dzi­
w nego, że pod czas  każdej redukcji w  
fabryce tej dzieją się dantejskie s ce ­
ny rozpaczy w śród robotn lków . Przed 
kilku dniami . rozp aczy  pozbaw iła  
:ię życia  robotnica te j firmy, Heiena 
M endasik, która po otrzym aniu W y­
m ówienia skoczyła  z w indy fabry cz­
nej z wy sokosci (V  pięłr-, na bi uk.

D o I ró lestw a  Kona wm ien zajrzeć 
-zynnik z Inspekcji Pracy oraz z Mi­
nisterstw a Opieki Społecznej, (g .)

W  środę o godz. 7 rano przybyła  
do  W arszaw y w ycieczka 26 kom ba­
tantów  Belgijskich z prezesem  płk. 
Louvau na czele. N a dolnym  peronie 
dw orca  G łów nego zgrom adzili się ce­
lem powitania gości przedstaw iciele 
Władz federacji PZO O , przedstaw icie­
le w ła d i w ojskow ych  oraz ofitfcro wie 
Federacji. *s zvbyły rów nież licznie 
poczty  sztandarow e ! fedeTuwauych 
związków b. w ojskow ych .

B B ■ Mi

W  A l. Jerozolim skich na w prost 
dw orca ustav .ta się kom pania cho- 
rągw iana wojska.

Kombatantów belgijskich puwit ił 
krótkim  przem ów ieniem  gtn . G órecki 
Orkiestra w ojskow a odegrała  hym.t 
narodow y belgijski.

Kom batanci b e lg ijscy  przybyli do 
W arszaw y ze sztunda. and z ok .esu  
w ojh y  św iatow ej belgijsk ich  pułków 
piechoty , artylerii i kawalerii.

“ 'r2 PAITO9  t o  t y l k o  u STEFANA FIBICHA • v -
m m

P .  P .  S .  k a s u j e  k l a s y
l a k i  a  te t r e c e n ł a ?

?. S a m u e l H ir s z h o r n  z  „ N a s z e ­
g o  P r z e g lą d u "  d a ł u p u s t  sw y m —  
z r o z u m ia ły m  z re s z tą  —  sfentym en 
tom  d la  P P S .:

W reszcie  d la -zg o  PPS, która chce 
skasow ać klasy i zam ienić je w jedną 
klasę proletariacką, oczyw iście zrów ­
nam- i uszczęśliw ioną m oralnie i m a­
terialnie, nie m iałaby się dom agać, 
aby glosow ał na nią ca ły  uśw iaóom io 
ny n aród?

Biijka w euCthriu ŻiemSańsRiej
w  z a t a r g u  o  k o b i e t ę

P P S . c h c e  s k a s o w a ć  k la s y !  
W ła ś n łę  P P S . j e s t  p r z e c iw  w a lc e  
k la s  ? T a k  to  z g r a b n ió  p . H ir s z ­
h o rn  p r z e d s t a w ia  n a m  ma rk si- 
s to w s k i p r o g r a m  d y k ta tu r y  p ro le  
ta r ia tu . S k o ro  b o w ie m  —  ja k  w 
R o s j i  —  w y m o r d u je  s ię  b u r ż u a - 
z je , c z y li  in t e l ig e n c ję  i k u ła k ó w , 
c ż y h  c h ło p ó w  —  to  p o z o s ta n ie  
ty lk o  „u ś w ia d o m io n y  p r o le t a ­
r ia t " .  W te d y  b id z ie  ty lk o  je d n a

in n e  z n a jd ą  s :ę  p o d

p r z e d s ta w ia  p iu g ia m  
n a ż y w a  to

k la sa , bo  
ś c ia n k ą .

T ak  . tó  
P P S . p . H ir s z h o r n  1 
„ s k a s o w a n ie m  k la s 1 .

A  ten  p r o le ta r ia t  b ę d z ie  Rlńoą 
„z r ó w n d n ą  i u s z c z ę ś liw io n ą  m a tę  
r ia in ie "  —  r e k la m u je  d a le j P R S . 
6 jo m s ty c z n y  p u b l ic y s t a .  N ib ch  
w ię c  h a  P P S - g ło s u je  c a ły , u ś w ia  
d o m io h y  n a r ó d !  A  r h a z e łto p fl

Na sali I Sądu (ÓKręgowego to czy ­
ła' się bprawa, w której na ław ie o- 
skarżonych  zasiadł W itold Konarski 
i Kazim ierz R jp 9 , oskarżeni o  to. że 
29 grudnia brali iidział w  bójce, w 
której został pobity  Bolesław  F ruk- 
min. .... _ .

Około godz. 23 e j du cu k iern i Z ie ­
miańskiej w al. Ł iazdow skich przy-

4iy.rad« nieurląr-ze
a b y  n o s t a w i ć  „ n a  p e w n i a k a s i

C h ło p ie c  sta jen n y , S tan isław  
G rze la k  (P o ln a  1 ), d o w ie d z ia ł Się 
od  d ż o k e jó w , iż w  dn iu  ju trze js zy m  
ma w y g ra ć  „p e w n y "  koń , za k tó r e ­
go  zap łacą  k ilk a d z iesią t zł. P o n ie ­
w aż G rzelak  g ry w a  często  i p rze g ry  
w a, p o s ta n o w ił w ię c  od eg ra ć  się, 
a le  n ie  m ia ł n a  to g o tów k i. G d y  
w szy scy  c h ło p cy  sta jen n i w yszli z 
og ó ln e j izby , w  k tó re j śpią , G rz e ­
lak o d e rw a ł k łó d k ę  o d  k u fe rk a  n a le

„Zbyt ! czna rodzina*1
cieszy się p o w o d ze n ie m

„Z b y t  liczn e  ro d z in a "  k a p ita ln a  
k om ed ia  B irabeau , o p ie c o d z le n - 
i.ym  oryginalnym  tem acie, gran a  z 
w ie lk im  p o w o d ze n io m  na scenach  
P aryża , L on d y n u , N e w  -  Y o r k -u i 
in. p rzek roczy ła  ju ż  50 sp ek ta k li 
w  T eatrze  K a m era ln y m . Jest to  bez  
sp rzeczn ie  n a jw ese lsza  k om ed ia  se ­
zonu. G ra ją : M ied ziń sk a , R u le w icz - 
Z iem b iń sk a , Ł upuszańska, B u czyń ­
ski, W ł. Ziem biński, kw asków - 
ski, Z a m iłło , O berska , B artów n a . 
R eży ser ia  K . S ey er in  -  Z e lw e r o w i-  
czo w e j. W  n ied z ie lę  18 bm . p o p o -  
łu d n ió w k a  o  god z. 4 -e j.

Slćjsk
na Wołyniu

Ma zanotowanie zasługuje fa k t  u - 
deiałih /  tegoi ocznych T argach  W o ­
łyńskich, w  Rów nem  (od  11 do 25 
w rześnia b m .), najw iększych przed­
siębiorstw  przem ysłow ych  Śląska, co  
oznacza n iew ątpliw ie n ow y eta( w 
realizacj. dzieła zbliżenia gospod ar­
czego , regionu w ołyńskiego z całą 
Polską, zw łaszcza  zaś z je j dzielnica­
mi uprzem ysłow ionym i.

Zbliżenie gospodarcze W ołynia ze 
Śląskiem, którem u d a ;„ w yraz eks­
pansja przem y-iłu śląskiego na W o ­
łyń  poprzez la r g i W ołyńskie, jest 
spraw ą, w chodzącą na właściwe tory, 

' zw iększający się nieustannie bownem 
zasięg handlow y T argów  W ołyńskich  
i ich popularność je s t  dla w kracza ją ­
cego na W ołyń  przem ysłu  śląskiego 
całkow itą gw arancją  zbytu Wysta­
wianych artykułów .

szl i dwóch znajomych: Juliusz Je­
rych i Boleałau Frukmln ze swą zna- 
jorne Barbar ( Leśkiewiczówuą. Gdy 

UŁ.edli przy st«'iku po pewnym cza­
sie podszedł lo  uch jakiś niernaj 
my s poprosił Leśktza lczównę do taf 
ca. Ta mu Odmówiła.
' W iym momencie jeden z obecnych 
zwrócił, mu uwagę, iż powinien 
wpierw się przedstawić, ponieważ te­
go wymaga dobre \ ychowanie. W od­
powiedzi na t_ niez.najoi.-_y odezwał 
się obelżywie do zwracającego mu li- 
wngę, po czym taatąpiła ostra wy­
miana zdań, podeżas której zitajoitii, 
itórzj siedzieli w grupie /sobnika, 

który wywołał awanturę, zbliżyli się 
do stolika i Zagrozili, że pobiją Fruk- 
mlna. Wówczas Jerych wstał i po­
szedł po policję. Gdy powrócił żastał 
Frukmina pobitego z rozciętą warga 
i wybitymi zębami.

Jaa się okazało, jakiś meznajońiy 
osobnik, którego nie udało sih ująć, 
uderzył Frukmlnc tępym narzędzie,.! 
w twarz, powodując okaleczenie — 
podczas, gdy dz aj jego znajomi Ka­
zimierz Ryp" i Witold Konarski trzy- 
rnaii Frukmina Za ręce.

W  wyniku awantury, nk wokan­
dzie sądu oktęgowego znalazła się 
sprawa^ w której Z powództwem cy­
wilnym domagając się “ymKJlczntj 
złotówki Ja straty moralne wystąpił 
Bolesław Frukmin.

P o  pięciogodzinnej rozprawie sąd  
sLazał Rypsa na 9 miesięcy więzie­
nia, a K oneck iego na 6 miesięcy. 

■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ M B m a i a  • m.

żą ceg o  d o  Jana  S te fa ń sk iego , po 
;zy m  sk ra d ł 50. zh P o ło w ę  p ie n ię ­

d zy  G rze la k  w p ła c ił  n a  sw o ją  k s ią ­
żeczk ę  P . K . O., 10 zł. p r z e p ił z k o ­
legam i, a 15 zł. u k r y ł n a  stry ch u , 
a b y  p o sta w ić  na „p e w n ia k a " .

Nie udało się to  Grzelakowi, gdyż 
z o s ta ł zd em a sk ow a n y  i  o d a a n y  w  
ręce  p o lic ji ,  gd z ie  p rzy zn a ł s ię  do 
p o p e łn io n e g o  przestęp stw a . P oszk o  
d o w a n y  O dzyskał część  p ien ięd zy ,
G rzelaka  zaś p o c ią g n ię to  d o  o d p o ­
w ie d z ia ln o śc i k a rn e j. Im p reza  cała 
i b ez  teg o  sk oń cz y ła  b y  się n ie fo r ­
tu n n ie  b o  rzek om y  p e w n ia k "  p r z y  
szed ł ostatni.

G ro te sk i dn  m e g o  p it iw a
F e l i e t o n  d l a  r a d i o s ł u c h a c z y

Dn 17 w rześnia o godz. 16.-±5 H en- P relegent op .sze procesy przeciw  
ryk  Olszewski w felieton ie radiow ym  zw ierzętom  i przedm iotom , g rotesk o  • 
opow ie słuchaczom  o zabaw nych i w e kary, jak np. zanurzenie ■Sz s m l e  
p łn y ch  kom izm u, d la  dzisiejszych  i osypyw anie pierzem, lub i&Zda fy - 
pojęć ustawach i zw yczajach , jak ie łem  na ośle. i  Ł p. Felieton nosf tytuł 
istniały w  daw nym  praw odaw stw ie. „G roteski dawnegu praw a” .

W I A D  3 * 1 0 * 0 1  Z  T l i H U

Częściowe wy Tiki gonitw
z  d n i a  1 5  b .  in .

Urzędnicy państwowi rio/nagaja się
zniesien a oołafy za nomady lekarskie

D o  P r e z y d iu m  R a d y  M in is tr ó w  
z w r ó c i ł  s ię  o s ta tn io  m ię d z y z w ią z ­
k o w y  k o m ite t  p r a c o w n ik ó w  p a ń ­
s tw o w y c h , w  s p r a w ie  zn ie s ie n ia  
5 0 -g r o s z o w y c h  o p ła t  za  k a r ty  p o ­
r a d  le k a rs k ich . O k a z u je  s ię  b o  
w ie m , na  p o d s ta w ie  d o ś w ia d c z e ­
n ia , ż e  w  k r y t y c z n jm  m o m e n c ie , 
w ie lu  p r a c o w n ik ó w  p a ń s tw o w y c h

w  n iż s z y c h  i ś r e d n ic h  g r u p a c h  u- 
p o s a ż e n io w y c h , n ie m a  ty c h  k ilk u ­
d z ie s ię c iu  g r o s z y  n a  k u p n o  zn a cz ­
k a  s te m p lo w e g o . W p ły w y  z n ó w  z  
te g o  ź r ó d ła  są  ta k  m in im a ln e , że  
m o g ą  b y ć  s k re ś lo n e  z b u d ż e tu  p a ń  
s tw o w e g o , b e z  w ię k s z e g o  U szczerb  
k u  d la  S k a r b u  P a ń s tw a .
i itt' „.■<!

p Tjjt

Notoryczny przestępca zatożył
rrzeds[ęb :orstw o kradzionych row erów

(JK ) Sąd okręgow y w Chełmie roz­
patryw ał spraw ę n otorycznego prze­
stępcy 23 letniego Zygm unta P ach ol- 
czyka, karanego już pięć r : zy  i obec­
nie odbyw ającego karę 15 lat w ięzie­
nia.

F acholczyk  w lecie Ubiegłego roku 
na drodze w iodącej do W olaw ic w

pen chełm skim  napadł na 10-letnió 
go W itolda Durkę i je g o  tjw arzysza , 
którym  zl abował rower Oskarżony 
Specjalizował się W kradzieży  row e­
rów i j ik zeznał posiadał Ich Około 
20 sztuk.

Sąd skazał Pacholrzy-ka na 8 lat 
więzienia.

F U T R A
Module ottatrile •

SŚ8&29 J u i i d  U j e j s k a
duży wybór lisów •  Dział męakitit fiiter

Chliob dl.-1 P

W BYDGOSZCZY
zaprenum erować „A B C " można 

u p. K oniecznego Jana, 
ul. 3 M aja 20. T elef. 23-39. 

Przyjm uje również ogłoszenia po 
cenach norm alnych. D oręczanie 

do dom ów.

GON* ł ,  D yst. 2100 m . N agr.
Sprzedażna 1800 z ł.: 1) Łuk, chł. B u­
ry, 2 ) Cansona. W y gr. w 3 min. 8 s.
(oe.; totalizatora).

GON. 2. Dyst. HOu m. N agr. 1ŚOO 
zt: 1) M am isia, ż. Stasiak, 2 ) Atos 
1 1 2 ;; 3) Pazur (18), 4 ) B ari (2 6 7 ),
5) Pallada (27.6), o )  P orfir (75 .5 ).
W y gr. w  1 m, 7 s. v r zaciętej w alce 
o łeb. Tot. 26 ,, franc 7, 5,5 i 6 zł.
P orządkow y 232.

GON. 3. Dyst. 2100 m. N agr. 1800 
z ł: 1) Juras, ż. Stasiak, 2) New M ar- 
ąuett (6 ,5 ) 3) Tanew  |4o,5), 4) B ry ­
za (3 4 6 ), 6) Illona (158). R  / g r  w 
2 iii. 19 l watce i 1 ar. Tot. 19, 
franc. 5 1 5 zł. P orządkow y 49.

G uN . 4. Dyst. 240" n. N agr. 1500 j ny o  i 'd ł  T »Ł  36,5, franc. 19,5 i'54 , 
zł. P loty. 1 ) D edal j. D ylik, 2 ) M ar- Porządkow y 2058 zł.

W  m iejscow ości 'zorganizow anej 
potrzebny je s t  skład row erow y,

W  jednej z m iejscow ości w uj. kie­
leck iego potrzebna jest cukiernia.

W  m iejscow ości kuracyjnej p o- 
trzi ony jest shlep kolonialny.

Potrzebny jesi sklep galanteryjny, 
m ożliw ie z czapkami oraz bławatem .

W  kilku m iejscow ościach  potrzeb­
ne są sklepy z obuwiem .

P otrzebny sklep z  naczyniam i ku­
chennymi, “ Zkiem porc .laną i i, p.

W  dwu dużych m iejscow ościach  
potrzebne są kina, m ożhw ości bar­
dzo duze bo bezkonkurencyjne.

P otrzebny sklep z przybora.ni fo ­
tograficznym i.

,\V dwu dużych tm ejscow ościach  
potrzebne są hotele, spraw a Dardzo

  . pilna.
gks (59 ,5 ), 3 )  "Styl (01,5). 4) Tęczyn  Yv dużych m iejścow ościath  po- 
(4 9 ), B) i t o /a l  F o x  (2 7 ) , 6) A nteusz trzebr.e sś  tartaki, pow odzenie zk- 
(853), 7 ) N igh t Breeze (34 1 ), K oro - pewnione.
na j ozostaia  na start ie W y gr. w  2 W fniejsćowoSci o  w ielkiej p rzysz- 
tn 4.5 s. ła .w  o J dł. lo t .  7, tranc. łości w o j lubelskiego potrzebny jest
5.5, 11 i 12,5 tl. Porządkow y 8b zł. j skup odpadków  surow cow ych .

GON. 5. Dyst. 1 L0Ó m. N agr. 1800 zorganizow anej
zł: 1) A ,  1  Fum ienkc, 2 ) Bachus nurtowma Soli. _
(17.5) 3 D arling tit <&,B>, w y ffr- , ^  Po w : f  w (erclansk™  jest do od- 
w I  m . 7,5 s. w ysy łan y  o l  dł Tot. ,aJPCla fi«*a rn ia  -  1.000 zt. dz.er-
10.5. P orządkow y 83 | ' m  dQ SDrzfedanik

GO xn. 6. D yst. l e w  ni Nagi . 220u za 2.0uo zł. dobrze prosperująca pra- 
z ł: 1) Kabina ż. Gil1, 2) A llongo cow nia sukien danukich.
( l iO ) ,  3) Lari -  fa r , (8 )  i K erry  W  jecn.ym z miast w oj, luoelskie- 
,4 4 ,5 ), 5 ) K om tui II (27). 6) W różda go jest do SDrzedania w yrobiona fir-
(100 .5 ), W y gr. w 1 m. 89 S. w ysy ła - fflf m ateriałów  techniczno budow la­

nych i opalow ych, lub poszukiw any 
wspólnik z kapitałem od  8 do 10.000

W y n i k i  g o n i t w  
. z  d n i a  1 4  f r ,  m .

GON. 8. Dyst. i.SOu Hi. Nagr. i.4no 
zt.: 1) Jorićaka, j. Zając, 2) M im oza 
IV (26 ), 3j Odaliska II (15,5), 4) 
Aw angarda (60), 5) O stroga  (90), 6) 
Adua (575) W ygr. w  1 m. 54 i pół 
sek pewnie o 4 dług. Tot. 10, fr. 6,5 
i 7.5, porządk. 54.

zł.
Je t do spizfcdanla m aszyna do

dy robu trykotaży będąca w stahie 
dbb 'y fn .

Sklep w  Wanśzawie, ow ocarn ia , w 
„  r a .  ^ Ci . a. dobrym  punkcie du sprzedania, ko-

GON. 9 Dyst. 4(50 m, Nagr. t 6Ciu m om c ok oło  50 zł. miesięcznie,
zl: 1) KaiHerme Gaunt, ż. Stasiak, 2) W  okolicy  Puław jes# jedyny sklep
T aiga  (13,5), 3) Jeszcze raz (64) i
Szaman (13,5), 5) Tasm ania (32,5),
6) Hestia (275). W ygr. w  2 m. 37 i 
pól sek., w ysyłany o  3 diug. T ot. 9, 
fr. 6 i 6, porządk. 37.

galanteryjny dobrze prosperujący, 
cena 4.500 zł. łącznie z tow arem .

Do sprzedania piekarnia z urzą­
dzeniem m echanicznym , duże widoki 
r o z w c o w e , o  którą ubiegają się ży ­

dzi. spraw a bardzo pilna.
Na zgodzuńe duże roboty  malar­

skie w  C. O. P. potrzebny wspólnik 
z kapitałem ok oło  j . i i »  zl.

Potrzebny wspólnik z kapitałem 
około  l.OOo zł. do restauracji ko le jo ­
w ej Duże m ożliw ości d och od ow e.

D o m echanicznej w ytwórni pod 
W arszaw ą potrzebny wspólnik i  ka­
pitałem okuto lO.OOu zi.

P otrzebny w spóln ik z kżpitaiem 
okbło l.OOÓ st. fia ufuchcm ienie pie­
karni w  okolicacn  w oj. wileńskiego

Do dobrze prosperującego zakładu 
litograficznego W w arszaw ie p o ­
trzebny t st wsp&lnłk z  kapitałem 
ok oło  3.n00 i ł . ,  dute w idoki rozw ojo ­
we.

Poszukiwani kupcy rutyąuwa.u, ij- 
stosunkowani w  InstytUcj ich Pań­
stw ow ych  Komunai.lyi h 1 prj’Wat- 
nych n i przedstawicieli w  dostawach 
materiałów ziemskich.

O soby zainteresow ane w y że j w y ­
mieniony mi ogtoszeniam i m ogą o -  
irzym ać inform acje bezpłatnie w 
Związku Polskim, W arszaw a, ul. Or­
dynacka 5 m. 1.

Kto jeszcze  nie znalazł stosow n e­
go .d ii iebie og łoszen ia , hic-że uzy­
skać inform acje o  m nych w akujących  
placów kach. Związek Polski poSitłdft 
wiele zgłoszeń, które ze w zględu  na 
bm k m iejsca nie m ogą być w  prasie 
um ieszczone.

Zgłaszający się, Z .m iejscowości, w 
której istnieje Koio Związku Polskie­
go załatwia m ogą korespondencję za 
pośrednictw em  teg o  Koła, w  krżdym  
bądź razie, pożądane jest zaśw iad­
czenie teg o  Kota, cb  przyśpieszy 
taiw.enie zgłoszenia, gdyż uczj iii 
zbędnym  zbierania opinii kandyda­
cie.

Interesanci, (zg łaszający  się listow ­
ie  proszeń1 Są o podaw arie  w ycin­

ków  ż gazety, co  Jb placówki jśitą 
się zainteresowali (z podaniem nazw y 
pisma i daty). Załatwiane będą ko­
respondencyjnie tylko zgłoszenia z 
zaiaczonym  na odpow iedź maczkiem 
pocztow ym ,
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-Hatia Jlutkawska

Praga czeka gotowa
Ce- m ó w i  i  m y ś l i  ul&ccit

(O a  specjalnej w ys ła n n lc zK i)

—  M o ż n a  ż y d ó w  n ie  lu b ić . SąP r a g a  12 w rz e ś n ia .
J a d ę  d o  P r a g i p o c ią g ie m , k t ó ­

rym  w r a c a  z B u d a p e s z tu  d r u ż y n a  
sportowa z m e c z u  z W ę g r a m i. P o  
ciąg n a b ity . S p o r t o w c o m  a s y s tu ją  

d z ie s ią tk i w ie lb ic ie l i ,  „ J a n t o -  
szów * '. N a  s ta c ja c h  w it a ją  w r a ­
c a ją c y c h  o r k ie s t r y  i o k r z y k i .  W  
pociąga g w a r . U s iłu ję  n a w ią z a ć  
rozm ow ę n a  te m a t, k t ó r y  m nie., 
p r z y b y s z a  z  z a g r a n ic y , n a jh a r ­
dziej w  te, c h w il i  in te r e s u je . Su­
dety, w o jn a ,  c z y  p o k ó j?

D o s ta ję  la k o n ic z n e  o d p o w ie d z i .  
M o i w s p ó łt o w a r z y s z e  p o d r ó ż y  
p o c h ło n ię c i  są  in n y m  z a g a d n ie ­
n ie m ... m e c z e m . P o c h ło n ię c i  c a ł ­
k o w ic ie . S tw ie r d z a m  ten  fa k t  z 
n ie m a ły m  z d z iw ie n ie m . C z y ż b y  
sze ta z y m  rz e sz o m  o b o ję t n e  b y ły  
s p r a w y  w ła s n e g o  p a ń s tw a , s p r a ­
w y ,  z a p r z ą ta ją c e  u m y s ły  i w strz ą  
s a ją c e  n e r w a m i c a łe j E u r o p y ?

N A  O B K O N E  
M a F O D O W Ą

W  P r a d z e  je d n a k  zm ie n ia m  
zd a n ie . T o  t y lk o  z d r o w e  n e rw y  
tr z e ź w y c h  C z e c h ó w  p o z w a la ją  
im  s p o k o jn ie  z a jm o w a ć  s ię  t o r ­
t o w y m i w  o b lic z u  p r o b le m ó w , 
k tó r e  je d n a k  są  p r z e c ie ż  d la  n ich  
w ie lk im  z a g a d n ie n ie m  c h w ih

N a  u lic a c h  P r a g i, p o  w y s t a ­
w a c h  s k le p o w y c h  i  n a d  je z d n ia m i 
w ie lk ie  n a p is y  n a w o łu ją  d o  o f ia i  
n a  fundusz o b r o n y  n a r o d o w e j.  
M a p y  za s z y b a m i w y s t a w  w y k a ­
zują r o z m ie s z c z e n ie  lu d n o ś c i ,  w y ­
kazując g ę s to ś ć  z a lu d n ie n ia  na 
n ie w łe lK im  o b s z a r z e  i z a s ię g  czes .

ra z u  p r z e d  s o b ą  g ro m a d n a  n ie n a ­
w iś ć , g r o m a d n ą  i lu s tr a c ję  o b r a ż o  
n y c h  u cz u ć . T r z e ź w i s p o k o jn i  
C ze s i o d s ła n ia ją  w  t e j  c h w il i  
tk w ią c e  w  n ic h  p r z e c ie ż  u cz u c ia .

WIARA W RO s j ę
Z a c z y n a m  n iz m u w ę . J a  p o  p o l ­

sk u , o n i p c c z e s k u . M u sz e  c o  
c h w ila  p r z y p o m in a ć , że  m ó w im y  
w  in n y c h  ję z y k a c h , b o  c h c ą  m ó ­
w ić  w s z y s c y ,  p r z y  m n ie  s to ją c y ,  
je d n i  p r z e r  d r u g ic h .

—  W y  m y ś l ic ie ,  ż e  c o ?  Ż e  m y  
s ię  b «,im y  w o jn y .  H it le r  s ię  b o i,  1 s o ju s z n ik  s ło w ia ń s k i. Z  k im  m a -  
a my> H, ż e  ias s w o im i k rz y k a m i m y  iś ć ?  P o ls k a  p r o w a d z i  p o l i t y  ■
za stra sz y .  ̂ M y  m a m y  w s z y s tk o . j ,ę  ta k ą , ż e  n a  n ie j m y  o p ie r a ć  s ię
K a ż d y  w e ź m ie  k a r a b in  i p ó jd z ie .  „| e  m o ż e m y .

  J e s t  01-0 0

i w ś r ó d  C z e c h ó w  o b ja w y  g o r ę t ­
s z e g o  a n ty s e m ity z m u , a le  p ó k i  
n ie  z r w a d z a ją  z b y tn io , m o g ą  tu  
ż y ć .

Z K IM  MAJĄ IŚĆ?
I oto w y p tę p u je  d r u g a  s tro n a  

m e d a lu  spraw cy cz e s k o  r o s y j ­
s k ie j.

—  P a n i je s t  P o lk a . —  s ły szę  
z d a n ie  —  I  pan* s ię  d z iw i, że  m y  
id z ie m y  z P .osją- M y  o d d z ie la m y  
R o s ję  o d  B o ls z e w ii .  D la  n as , to

J e s t  c h w ila  d la  m n ie  n ie p r z y ­
je m n a . J e d n o , d r u g ie , t r z e c ie  zd a  
n ie  p a d a ją c e  z r ó ż n y c h  s tron , o -  
ta c z a ją c e j m n ie  g r u p y  lu d z i. Z d a  
n ia  n ie ch ę tn e .

* *
W r a c a m  d o  h o te lu  k o lo  1 1 -e j  

w  n o c y . N a  u lic a c h  je s z c z e  r u c h . 
C o  c h w ila  m i ja  m ię  k to ś  z  o t w a r ­
tą  g a z e tą  w  r ę k u . W o jn a , a lb o  
u le g ło ś ć  S u d e tó w . T a k  r o z w ią z u ­
je  z a g a d n ie n ie  u lica  J a k ie  r o z ­
w ią z a n ie  p r z y n ie s ie  d y p lo m a c ja ?

W Rosji da« i i  „czystka
„ W r o g o w i e  r e w o l u c j i ”  w e  flo c ie

» »

M o s k w a , w r z e s ie ń  1938 r .
R o z s t r z e la n ia  w  R u s j i  n ie  u s ta ­

ją .  O s ta tn io  r o z e g r a ł  s ię  o s ta tn i 
a k t  d r a m a tu  o f i c e r ó w  z d a w n e j 
f l o t y  c a r s k ie j .  R e s z tk i ic h  już; 
d a w n o  b y ły  a r e s z to w a n e  i w  w ew  
n ętrzn y ru  w ię z ie n iu  N K W D  n a  
Ł u b ia n c e  o c z e k iw a li  s w e g o  t r a ­
g ic z n e g o  lo s u . P iz e d  a r e s z t o w a ­
n ie m  b y li  o f i c e r o w ie  c a r s c y  z a j ­
m o w a li  w y b itn e  s ta n o w is k a  u b o i 
s z e w ik ó w  i p r a c o w a l i  n a d  p o w ię k  
s z ę n ie m  s ta n u  f l o t y  s o w ie c k ie j .  W  
o s ta tn im  ty g o d n iu  o d b y ła  s ię  ro z  
p r a w a  są d o w a , g d z ie  s ę d z io w ie  
u z n a li  ich  za  s z k o d n ik ó w , p o n ie ­
w a ż  b u d u ją c  f l o t ę ,  w ię k s z y  n a ­
c is k  k ła d li  n a  b u d o w ę  o k ię t ó w  , i -  
n io w y c h . p o t r z e b n y c h  do ta k ty k i 
o b r o n n e j.  N a t o m i is t  c z e r w o n y  

■ m m  ii iii ■ ■

sz ta b  f l o t y  p o s t a n o w ił  s to s o w a ć  
w  p r z y s z łe j w o jn ie  m e to d ę  z a cz e p  
ną.

D e c y , j ą  są d u  w ię c  r o z s t r z e la ­
n i z o s ta li  n a s t ę p u ją c y  w y ż s i  k o ­
m e n d a n c i s i ł  z b r o jn y c h  m o r s k ic h  
Z S R R : O r łó w , k tó r y  r e p r e z e n to ­
w a ł S o w ie ty  n a  k o r o n a c ji  k ró la  
a n g ie ls k ie g o , z a s tę p c a  je g o  W ik to  
ro w , n a c z e ln ik  a k a d e m ' m o r ­
s k ie j L u d r i  o r a z  k o m e n d a n c i f l o ­
t y  c z y  o s o b n y c h  f l o t y l l ,  ja k  S iw ­
k ó w , M u k le w ic z , K ir e ie w , K a d a c -  
k i j  -  R u d n ie w  i je s z c z e  15 in n y c h  
b y ły c h  y f ic e r ć w  m o r sk ic h  R o s j i  
p r z e d w o je n n e j.  W s z y s c y  o n i r o z ­
s tr z e la n i z o s ta l i  w  S r e b r z y s ty m  
L e s ie  (S e r e b r ia n n y j b o r )  p o d  
M o s k w ą . f fa r .

MundurKi s a ś s i ?  L. tZAPINSKI
a r s z a w a

Żórawin 31 tel. 8,51,01
w a s  p r z e c ie ż  m n ie j, 

n iż  N ie m c ó w . {
—  C o  z  te g o . Z a  n a m i p ó jd z ie  

F r a n c ja , A n g l ia  i R o s ja .  W y  p r z e  
c it ż .  w ie c ie , ż e  R u s ja  za  nam i.

—  W ie r z y c ie  w  R o s ję ,  a on a  
p r z e c ie ż  n ie  ta k a  teraz  m o c n a  —  
p r ó b u ję  p r z e c z y ć .

N a tr a fia m  n a  g w a łt o w n e  p r o te  
s ty . W ie r z ą  w  R o s ję . W  j e j  s iłę  
M oje- s ło w a  o  w e w n ę t r z n y m  r o z ­
b ic iu  p a ń s tw a  s o w ie c k ie g o .  W s z y  
s c y  p r z y jm u ją  z  u śm ie ch e m  n ie ­
w ia r y . O b ja w  c h a r a k te r y s ty c z n y . 
Z u p e łn ie , w r ę c z  o d m ie n n y  p o ­
g lą d  n a  S o w ie t y  n iż  te n , k tó r y  
s ta ł s ię  p o w s z e c h n y m  w  P o ls ce .

IDEA A ZYCIE
Z a c z e p ia m  o  in n y  te m a t. P r ó ' 

b u ję  z  p r z y p a d k o w y c h  m o ic h  r o z  
m ó w c ó w  w y d o b y ć  p o g lą d  na k w t  
s tie  id e o w e  o b lic z a  R o s ji .  S iw ie r

k le j lu d n o ś c i p o d  w s z y s tk ie  g r a -  j - la n j . *e je d n a k  w s j J p ra ca  z 
n ice  n a ń stw a  R o s ją  je s t  w s p ó łp r a c ą  z k o m u n iz -

I raem . O d p o w ie d z i ,  k tó r e  o t r z y -  
1 K 1  K A  , m u ję  są z n o w u  c h a r a k te r y s iy c z -

VACL«ł IJKE NAMjłESTI ne. M a ją . ja k  m e d a l, d w ie  s tro n y .
W ie c z o r e m  id ę  p r z e z  V a c la s k e  T e  p e w n e , że  z a g a d n ie n ie  k o -  

n a m e ste . S z e r o k im i c h o d n ik a m i i rn u n izm u  tu  m a  inną b a r w ę , je s t  
płyną t łu m y  N a g ie  r o z le g a  s.ę z a g a d n ie n ie m , k tó r e  tu  b ie r z e  s ię  
g łu c h y  d ź w ię k . G d z ie ś  ta ż  b ic ie  | w  in n y c h  p ła s z c z y z n a c h . . N ikt, 
d z w o n ó w , m o c n e  i  p r z e c ią g łe , z d a je  s ię , z  m o ic h  r o z m ó w c ó w  n ie

r>. Singer ch :e Sê iu
który zostanie ubfty rytualnie

W  „N a s z y m  P r z e g lą d z ie "  R e g -  
n is  (S in g e r )  o m a w ia  w  s p o s ó b  
r y tu a ln y  z a rz ą d z e n ie  P . P r e z y ­
d e n ta  R z e c z y p o s p o lit e j  o  r o z w ią ­
za n iu  se jm u  i sen a tu . P  S in g e r  
p isz e :

C o spow odow ało  ogłoszen ie tlekie- 
tu ?  N atychm iast po cybraniu now e­
go m arszałka Sejm u rozeszły  sie p o ­

głoski, że  los tej instytucji jest prze­
sądzony, że ham onijna w spółpraca 
m iędzy izbam i ustaw odaw czym i a 
rządem  jest utrudniona, że poszcze­
gólni posłow ie będą jeszcze  łstr :ej i 
w yraźniej torpedow ali wniosaam i pra ­
cę rządu. Zachodziła  rón nież obaw a, 
że przy naj ważnieirzym akcie Sejm  
i Senat nie staną rów nież na w ys >- 
kości zadania, t. zn., że d ojdzie  do 
ro^dźwięków m iędzy izbam i ustaw o-

daw czym i a czynnikam i m iarodajny- 
mi.

P o , ty c h  w y w o d a c h  c z y t a m y :
W y bory  odbędą się na podstawie 

obow iązującej ordynacji w yborczej. 
Obecny se jm  nie daw ał gw arancji 
zm iany tej ordynacji, a w ięc spełnie­
nia najw ażniejszego postulatu opo­
zycji. P ozosta je  otw artą spraw a sta­
nowiska op o z y c ji-w o b e c  now ych w y ­
borów , k tóre  dają je j m ożność brani:.

S t a ję  z d z iw io n a . K o ło  m n ie  p r z e ­
chodni! z a tr z y m u ją  s ię  r ó w n ie ż . 
Gromadzą s ię  w o k ó ł  w y s o k ie g o  
słupc To g ło ś n ik  r a d io w y  s y g n a -  
•łzu je m o m e m  ja k ie g o ś  p r z e m ó ­
wienia.

K r ó t k i  k o m u n ik a t  o  m o w ie  
H itle ra . W ita  g o  p o m r u k  w  o ta ­
c z a ją c y m  m n ie  t łu m ie . P o  k o m u ­
n ik a c ie  z n o w u  a p e l i w e z w a n ie  
do ofiar n a  o b r o n ę  n a r o d o w ą .

—  Z b r o ic ie  s ię  n a  d o b r e ?  —  
p y ta m .

•—  M y je s t e ś m y  g o t o w i.  W o jn a  
m o ż e  b y ć  k a ż d e j c h w il i  —  o d p o ­
w ia d a  m i  ja k i :  C z e c h  o  w y g lą ­
d z ie  r o b o tn ik a . In n i p o ta k u ją .

W m ie s z a n a  w  t łu m  p r z e s u w a m  
s ię  w  r a z  n im  p r z e z  u licę . T łu m  
g ę s tn ie je . N ie  m a  ju ż  p r z e jś c ia .

W I E C E  U F I C i O E
P r z e d  o ś w ie t lo n y m i ja s n o  ok n a  

m i „N a r o d n e j P o li ty k ? 4, z b ita  g r o  
m a d a  lu d z k a . G w a r . W  je d n y m , 
d r u g im , t r z e c im  m ie js cu  k to ś  
p r z e m a w ia . N ie  m o g ę  n a ia z ie  n ic  
r o z r ó ż n ić  w m ie s z a ń ,n ic  s z y b k ich , 
p e łn y c h  p od n  ecen ta  s łó w . W id z ę  
t y lk o  tw a rze  lu d z k ie . S k u p io n e  
J e d n a k o w e  n a tę ż e n ie  w e  w z r o k u . 
K to ś  m ó w i.  In n i n a o k o ło  d o r z u ­
ca ją  s w o je  s ło w a . P r ę d k o , g o ­
r ą c z k o w o . S to ją  w o k o ło  m n ie  
m ę ż c z y ź n i k o b ie ty . W  r ó ż n y m  
w ie k u . R o /n ie  u b ra n i.

P o w o l i  z a c z y n a m  s ię  w c z u w a ć  
w  sen s  s łó w . G o e r in g  i H it le r . 
D z is ie js z e  p r z e m ó w ie n ie  i  s o b o t ­
n ia  m o w a  G o e r in g a  k o m e n to w a ­
n e  is w  p o d n ie c e n iu . W id z ę  o d -

i Z a s r ^ u c o n ^  „ G z ^ s “
o nowych wyborach sejmowych

jest k o m u n is tą . N ie  m o g ą  je d n a k  
z n a le ź ć  ja k ie g o ś  w s p ó ln e g o  z  n i ­
m i k o n ta k tu  u c z u c io w e g o . J est 
in n e , to  p r z e c ie ż  tr z e b a  s tw ie r ­
d z ić , n a s ta w ie n ie  p s y c h ic z n e  
Id ea , id e o lo g ia , id e o w o ś ć  —  s ło ­
w a , k tó r y c h  n ik t  n ie  p o d c h w y ­
tu je . O p e r u je  s ię  in n y m i o k r e ś le ­
n iam i, k tó r e  n ie  w y k r a c z a ją  p o z a  
ra m y  p o ję ć  m a te r ia lis ty c z n y c h . 
C h o d z i p r z e d e  w s z y s tk im  o  ż y c ie .

ŻYDZI
—  C z y  k o m u n iz m  je s t  s iln y  w  

C z e c h o s ło w a c ji  ?
—  N ie . N a m  n ie  je s t  p o t r z e b ­

n y . N ik t  tu p r z e c ie ż  n ik o g o  n ie  
u c isk a . M a m y  w s z y s c y  z c z e g o  
ż y ć .

—  A  ż y d z i, m a c ie  ich  p r z e c ie ż  
w ie lu . C z y  o m  n ie  z a s z c z e p ia ją  
w a m  k o m u n iz m u ?

Z n o w u  in n e , n iz  w  P o ls c e  p o ­
d e jś c ie  d o  z a g a d n ie n ia .

—  Ż y d z i  n ie  z r o b ią  tu  n ic , c z e ­
g o  m y  n ie  c h c e m y . G d y b y  p r ó b o ­
w a li , w ie d z ą , ze  m o ż e m y  ich  
w z ią ć  za  łe b . Im  tu  d o b r z e . M a ją  
s w o je  in te r e s y . Z  n a m i z w ią z a n i 
„a  g o s p o d a r c z o . N a m  ich  k a p ita ł 
m o ż e  b y ć  p o t r z e b n y  J esteśm y  
n a u s tw e m  d e m o k r a ty c z n y m . W ię c  
k a ż d y , k to  w  n im  m ie sz k a , m a  
tak*e sa m e  p r a w a . Ż y d z i  d a w n ie j 
b y l ib y  za  N ie m c a m i. D z iś  H it le r  
z m u s ił  ich  d o  o d w r ó c e n ia  się w  
n aszą  s tro n ę . In te re r  ż y c io w y  k a ż e  
im  p o s t ; p o w a c  ta n , aby  w  n as  n ie  
b u d z ić  a n ty s e m ity z m u .

—  W ię c  a n ty s e m ity z m u  n ie  m a  
w c a le ?

„ C z a s "  —  n ie z b y t  z a c h w y c o n y  
fa k te m , że  S e jm  i S e n a t w  o s ta t ­
n im  s k ła d z ie  p r z e s ta ł  is tn ie ć , 
r o z w a ż a  e w e n tu a ln e  w y n ik i  r o z ­
p is a n y c h  w y b o r ó w

Czy Istnieją Jednakowoż ku temu 
warunki, by przyszłe Izby zd oby ły  
sobie szerszą podstaw ę społeczną, by 
dały „pełn iejszy wyra nurtujących 
społeczeństw o p rąd ów ?"

I tak i nie. Tak, gd yż są wszelkie 
dane ku temu. ze przynajm niej część 
stronnictw  opozycy jnych  w eźm ie 
czynny udział w  w yborach . U czyni 
to z pew nością  lewica. W szak  roz­
wiązanie d otych czasow ych  izb było 
je j naczelnym  postulatem , a w skaza- 
de przez Prezydenta R. P. na ko­

n ieczność zm iany ordynacji w y b o i- 
czych , pozw oli je j przejść do poiząd- 
ku dziennego nad iaktem . że wybory 
odbędą się na podstaw ie dotychcza ­
sow eg o  praw a w yb orczego . (Me le­
w ica stanow i jedynie m niejszość spo­

łeczeństw a. Co zrobi reszta? Prasa 
Stronnictw a N arodow ego . chow uje 
dotychczas milczenie, a jeśli chodzi 
.o  lu dow ców , ło  icli niedawne ośw iad 
czenia, stw ierdzające, że  nie w ezm ą 
udziału w  w yborach  parlam entarnych 
na podstaw ie dotych cza sow ej ord y ­
nacji w y b o icz e j, pow ażn ie krępują 
ich sw ob od ę  ruchów .

Trudno w ięc jeszcze dzisiaj prze­
widzieć, czy  podstaw a w yborcza  
przyszłych  izb zostanie w e w szy st­
kich kierunkach rozszerzona, i czy  
nie okażą się uspraw iedliw ione o b a ­
w y, że  zostanie ona rozszerzona je ­
dnostronnie w  kierunku lew icy . A 
Doza tym trzeba w ziąć pou  uwagę 
jeszcze jed“ n fakt. D otychczas o b o ­
w iązujące praw o w yb orcze  d o  S e j­
mu dzieli akt w yborczy  na Jw ie 
części: wybOi kandydatów i w ybór 
postów  z pos: ód  Kandydatów. Kan­
d ydatów  w ybierają  kolegia  w y b or­
cze, na których skład w pływ  d e c y ­
dujący m ają :iała sam orządow e. T e  
ciała sam orządow e od  1935 nie ule-

Pieiwsi;e wpływy z opłat
o d  m ą K r  i k a s z

Żydzi utienais z Sudetów
f y s .  u c h o d ź c ó w  w  P r a d z e

S z e r o k i o g ó ł  g o s p o d a r c z y , a b u  n ie  p o s ia d a  je s z c z e  d o k ła d n y c h  
z w ła s z c z a  s fe r y  r o ln ic z e  in te r e s u ­
je  n ie w ą t p l iw ie  w y s o k o ś ć  w p ły ­
w ó w , ja k ie  p r z y n io s ły  d o ty c h c z a s  
p o b ie r a n e  o d  d n ia  5 w rz e ś n ia  b r  
o p ła ty  o d  rn ąk i i k a szy .

J a k  n as in fo r m u ją ,  M in . S k a r -

o b licz e r i z te g o  ty tu łu . P ie r w s z e  
o b lic z e n ia  b ę d ą  g o t o w e  d o p ie r o  
o k o ło  20 b m . i n ie z a w o d n ie  p o ­
z w o lą  on e  na z o r ie n to w a n ie  s ię  w  
fu n k c jo n o w a n iu  c a łe j u sta w o '

g ły  zmianie. Zachodzi w ięc pytanie, 
e ry  przy nadchodzących  w yborach  
Ci ale te" k ierov 'ać 3:ę będą inrynii 
m otywam i, niż przy w yborach  p o ­
przednich.

„ C z a s " ,  p o  p r o s t u  p r z y p o m in a , 
że  o b o w ią z u ją c a  o r d y n a c ja  w y ­
b o r c z a  u z a le ż n ia  p o s ta w ie n ie  kan  
d y d a tu r  d o  S e jm u  od  c ia ł  sa m o ­
r z ą d o w y c h , z n a jd u ją c y c h  s ię  —  
ja k  w ia d o m o  —  w  ręk u  c z y n n i­
k ó w  p r o r z ą d o w y c h , a w  w ie lu  
m ia s ta c h  w p r o s t  w  ręk u  k o m is a ­
rz y  r z ą d o w y c h .

udziału w pracach nad zmiana ord y ­
nacji w yborczej. Dec* z j«  opozycji bę­
dzie m usiała nastąpić naibłiżazyir 
•zanie. N ie jest wykluczone że  w ra­
zie p ozyty w n ego  s tc  nnku stronnictw 
op ozycy jn ych  nastąpiłyby dalsze po­
sunięcia um ożliw iające w spółprace- 
B yłoby  to  sp e łn en iem  i—ęśujwym iy .
( zeń zg łoszonych  na Zam ku przez 
P P S w roku zeszłym .

Ż y c z e n ia  p u p ilk a  ż y d o w i kiego,, 
c z y l i  P P S . N a s tę p n ie  w r e s z c ie  
ry tu a ln e  z a k o ń cz e n ie .

Zrodzony z żebra B B W R  Sejm  n e 
zdał egzam inu w oczach s p o t . ; li­
stwa, nie znalazł po porodzie łaski w  
oczai h s fer  mi irodajnych . B oh atero­
wie je g o  odchodzą bez nadziei na- 
pow rót. Potuliiość dobijała  ich  w o -  
czach społeczeństw a, dą»y  oczach  
reżim u. U bój Sejmu nastąpił zgodnie 
z życzeniam i autorki ustawy. Dekret 
przyszedł niespodziewanie. Posłow ie 
zos ta li „og łu szen i”  nagłym  ciosem . 
Zgon  Sejmu przyczyn ił się dc oży • 
w ienia sytuacji politycznej. Kanikuła 
zestala przerw ana.

T a k  w ię c  —  z d a n ie m  p  S in g e -a  
—  z o s ta ł p o d d a n y  u b o jo w i  p o  o -  
g łu s z e n iu , c z y l i  n ie r y tu a ln ie , zgo 
d n ie  z ż y c z e n ia m i p . P r y s t o r o w e j.  
C zy  p . S in g e r  o c z e k u je ,  ż e  p r z y ­
s z ły  S e jm  sp e łn i ż y c z e n ia  P P S  i 
zo s ta n ie  k ie d y ś  z a rż n ię ty  r y t u a l ­
n ie ?

Zagubione Pokolenie
(Dalszy ciąg ze str. 1-ej)

sa m o  ja k  całe, n ie  zrzeszone  
w z w iązk u , ale id e o w o  m a ło  
się  odeń  ró żn iące  „ z a gu b io n e "  
po ko len ie .

N a jw y ż sz y  czas sp ra w ę  tę 
p o sta w ić  na p o rz ą d k u  d y sk u ­
sji i ro zw ażań . Je śli s ię  m ó w i  
o z jed n oczen iu  N a ro d u ,  lo  zje 
dnoczen ie  to n ie  m oże  być  
trak to w an e  je d yn ie  w  sensie  
b lo k u  g ru p  p o lity c z n y c h  czy 
p artii. Z jedn oczen ie , o k tó ry m  
m a rz y  cały n a ró d  —  to zerw a  
nie z m e to d ą  z a g u b io n y c h  p o ­
ko leń , p o m ija n y c h  i źle w i­

d z ia n y c h  u g ru p o w a ń  czy ze­
sp o łó w , o d su w a n y c h  systema­
tyczn ie i m etody cza ie  od ży­
cia p u b lic z n e go  lu dz i, których 
życie  to coraz  b a rd z ie j potrze 
buje  i ła k n ie .

P a m ię ta ć  o ty ch  uwagach 
w a rto  sp e c ja ln ie  teraz, wobec 
zb liża jących  się  wyborów sej­
m o w y c h  o p a rtyc h  n a  o r d y n a ­
c i, —  będącej raczej syste ­
m e m  z a p ra sz a n ia  n iż  w yb ie ­
ra n ia  p o s łó w  do p a r la m e n tu .

X. 3.

Ż y d  o  R s .  \ a r d y n d e
Ust pasterski „wygląda więcej, niż niesłychanie

P o  p o l s k u  t a k ,  w  ż a r g o n i e  i n a c z e j

i i

,N asz P r z e g lą d "  p o d a je  n a s tę ­
p u ją c ą  d e p e sz ę  w ła sn ą  z P r a g i:

Pomnik Pułaskiego
w Menehesiei

W  M a n ch e s te r , w  S ta n a ch  Z je d  
n o c z o n y c h  A . P ., w  p a r k u  im . P u ­
ła s k ie g o , z o s ta ł o d s ło n ię ty  p o m n ik  
ku  czc i P u ła s k ie g o . P o m n ik  ten  u -  
fu n d o w a ł a m ie js c o w a  P o lo n ia .

W czora j przybyło d j  Fragi około 
LO tys, żydów  sudeckich. Są to prze ­

w ażnie m ieszkańcy w iększych miast, 
i W 'śród żydów  w  całych  S u d ef-ch  
! panuje w ielka panika. W e  w szystkich 

sklepach i przedsiębiorstw ach żydow - 
o ich w ybito szyby. Ż ydzi zam ykają 
sklepy, zabierając co  m ożliw e jesł do 
zabrania i uciekają. Również -odziny 
c eskie z pogran icza  sudecku -  n ie­
m ieck iego uciekają do Pragi.

I d z iw ić  s ię  p o  ty m  s ta n o w isk u  
„ d e m o k r a c j i "  w o b e c  n a r o d o w e g o  
so c ja liz m u !

W  n u m erze  z d . 6 w r z e ś n ia  b .r . 
w  ż a r g o n o w y m  „ H a jn c ie "  p . A - 
E in h o rn , je d e n  ze  z n a n y c h  p u b l i ­
c y s tó w  ż y d o w s k ic h  z a jm u je  się 
lis te m  K s  K a r d y  n a ła  R a k o w s k ie ­
g o  d o  m ło d z ie ż y  i p o z w a la  sob ie  
—  s ia d e m  c a łe j  p r a s y  ży d o w sk ie ,
i s o c ja l is t y c z n e j —  w  b e z c e r e m o ­
n ia ln y  s p o s ó b  d o b ie r a ć  s ię  d o  in - 

e r p r e ta c ji  za sa d  k a to l ic k ic h  i d
ry ty k i ks. K a r d y n a ła .
„Jest w iecej, niż zrozum iałe, że w 

iiście pasterskim  katolickiego dosto j­
nika z września lt’38 r. jest poru­
szona „n ow oczesn a”  spraw a —  rasiz­
mu. Jeżeli jednak papież u w a la ł za 
konieczne, w m ow ie do młodzie ty k_- 
tolickiej, w ypow iedzieć w ojnę ra*1 
stowakiemu pogaństw u , to k a rd /n a 1 
R akow ski chociaż w sw ym  liście pa 
sterskim całleem  jasn i ka tegorycz­
nie nauiętnor *ał nie tylko rasizm , ile 
nawet przesadny racjonalizm , ale... 
n iestetc jednak zawiera list paster­
ski istotne „a le ” , które odkryw a jego

całe znaczenie."
I te ra z  k a t o l i c y  m o g ą  s ię  d o ­

w ie d z ie ć , ja k  to  ta lm u d y c z n e  g łó ­
w k i w y k r y ły  s p r z e c z n o ść  m ię d zy  
Ł ta n ow isk iem  O jc a  sw . a l is te m  
'a s t e r s k im  ks. K a r d y n a ła .

„N ie jesteśm y pow ołani do w yro- 
ow ania, na ile ten czy  ów list pa- 
erski dostojn ika kościelnego jest 

poręczny z tą albo ow ą encykliką 
apieską albo m ową. W  ogó le  usiłu­

jem y jak najm niej zabierać głos przy 
takich sposobnościach . N iechże nam 
iednak wolnu bedzie teraz afv !erd, ić, 
że w m ow ie papieża nie by ło  „a le ” , 
jakie znaleźliśm y w liście pasterskim 
kardynała R akow skiego. Ojciei św ię­
ty w cale nie rekom endo’ ał jako cn o­
tę —  odsep irow yw anie się od kogoś 
patrzenie tylko na korzyść w łasnego 
narodu itp.”

P . E in h o rn  k o ń c z y :
„R asizm  jest najnow szym  okresie-

Zjazd Polaków z zagranicy
o d b ę d z i e  s i e  w  p r z y s z ł y m  r o k u

W  przyszłym  roku odbędzie : ę w  I lacy z E razj lii Polonia m andżurska 
•/arszawie trzeci u roczysty  ziazd P o- będzie sprezen tow an a  nietylko przez 

Laków z zagranicy. Na zjazd ten spo- ' kilku delegatów  specjalnie przybyłych  
dziewane jest przybycie nrszych  rc na zjazc ale również przez tych  P o- 
daków  ze w szystkich  części św ia a. laków , k tór iy  f rzybyli z M andżurii 
N ajliczniej będą reprezentow ane ko-  ̂ bądź na studia, bądź zam ieszkali już 
łonie polskie z Niem iec. Rum unii, ■ na stałe w  P olsce . Spodziew ane jest 
F r a n c i i Stanów Z jednoczonych , także przybycie  po raz p ierw szy r o -  
L ictn iejszy przytym  udział, niż J o - laków  z Litwy, 
tychczas, w ezm ą przypuszczalnie P o-

niera dla starej nienawiści d o  Izraela 
i dlatego w ygląda to  w iącej, niż n ie­
słychanie. kiedy się w idzi, jak w je d ­
nym , tym  »amym liście pasterskim  
dostojnika kościelnego jest zw a lcza ­
ny resizm . a antysem ityzm  uznany 
za dobry ."

O  l iś c ie  p a s te rsk im  ks, K a r d y ­
n a ła  m ó w i c z o ł o w y  p u b lic y s ta  ż y ­
d o w s k i, ż e  „ w y g lą d a  to  w ię c e j ,  
n iż  n ie s ły c h a n ie " .  P is z e  ż y d ła k  w  
ża r g o n ie , b o  p o  p o ls k u  b y  s ię  n ie  
o ś m ie li ł .

T a k  w  ż a r g o n o w o  -  s jo n is ty c z -  
n y m  „ H a jn c ie " .  A  w  p o ls k o  -  s j o -  
n is t y c z n y m  „N a s z y m  P r z e g lą ­
d z ie "  r ó w n o c z e ś n ie  sk ła d a  s ię  c y -  
n :c z n e  u k ło n y  p r z e d  K o ś c io łe m  
K a to lic k im , b y le  p r z e k o n a ć , że  w  
in teres ie  K o ś c io ła  je s t  w o jn a , w  
p r z y m ie rz u  z ży d a m i, M o s k w ą  i 
fr o n t e m  'd e m o k r a t y c z n y m  p r z e c iw  
z n ie n a w id z o n e j h i t le r i i !

%
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Tabdla floterJ
8  azień  ciągnienia  4 -a] k la s/  «2  Lo terii P a ń s tw o w e j 

I i II c iągnienie

6łów>ie wygrane
S ta ła  d z ie n n a  w y g r a n a  5 000 

p a d ła  n a  n r. 85161'
15 .000  z ł.: 9864
10.000  zŁ : 53950  103779
5.000 zł.: 102459
2 .000  z ł . :  75883 83875 84218

9 1714  9 5114  105503 109708
117417 125820 142337  114819
!5 0 8 5 5

1.0UU z ł. :  8 1 1 0  5472  10572
10143 17089 3 1892  33478  37585
41377  4 9034  53979  55919 56240
61787 68821 7 3254  81283 86495
87453  93471  100304 100695
104930 104754  110957 111777
115943 115326  128320 141726
144444  146497 147745 148224

W ygrane  po 250 z l
24 69 244 355 524 45 57 637 769

91 306 21 11?4 269 563 765 90 ."02 
966 79 2123 219 346 49 73 4 57 77 554 
746 845 3007 63 l-}4 212 SO y7 435 
641 86 8 8 i 924 80 4035 301 59 96 
431 595 012 716 83 920 5011 93 98 
109 69 ” 2 74 84 390 573 634 Dl 83 
722 Sl 887 o033 162 D l. 361 517 27

20 22 j  46 860 997 7121 26 32 a,’ 
233 >43 8 572 903 6 58 fuo< 173 ao2 
310 ló 7 501 17 61 65 67U 702 999 
0007 165 446 66 767 962 11086 9y 

174 208 13 17 63 64 50 / 55 82£ 4 1 
30 9133 12205 37 54 310 20 3u 401 13 
O 521 3] 37 616 890 582 13021 43 

j6 77 232 99 57 3l3 479 749 833
14047 137 222 28 112 66 619 769 S98 

15165 2U8 366 90 '101 >9 545 u8 715 
901 16069 181 426 757 94 i,38 i 985 
l70l3 125 256 436 581 607 51 701 99 
892 18005 7 107 38 381 410 60 603
68 89 842 1070 133 318 71 54 433 502 
17 03 62 723 896 %7 20156 20z 34 
315 444 93 517 18 804 64 938 60 67 
21176 92 395 427 42 623 64 57 59 764 
816 53 73067 11J 33 2z3 443 523 77 
125 861 23094 619 2] 423 531 40 41
92 679 745 24005 7. 133 68 374 428 
507 817 23141 12 519 447 715 752 59 
57 26177 357 59 438 519 724 72 940 
2806 . 56 134 48 342 420 534 52 96 
609 29042 249 340 «2 95 794 714 819 
32 929 56 94 30037 243 16 61 534 
56 614 783 813 31032 53 100 C8 338 
71 46-5 5 IO 757 769 65 55 Sló 1 2 900 
32 33 58 31100 91 201 412 2u 56 684 
772 955

33003 22 153 C87 597 780 34009 27 
47 48 188 238 558 71 600 751 845 954
69 35115 21 38 U5 76 628 906 47 
36185 232 397 422 64 S6 250 720 &
70 858 37036 163 251 444 591 708 25 
841 935 38143 280 406 29 51°, 72 764 
99 883 980 31000 61 115 62 320 85 
462 580 614 800 59 60 939 63 10115 
47 254 366 93 539 622 66 84 768 859 
965 67 41018 253 5 586 393 427 93 
506 621 "4 42149 255 59 87 90 155 
59 412 27 89 93 523 55 624 700 56 86 
91 92 43040 152 231 bl 63 418 73 546 
612 44168 99 270 A: 419 29 510 56 
65 95 6i 7 59 722 55 815 38 43 52 903 
43 54150 61 212 Dl 883 8 757 79
46069 '.73 332 116 86  666 615 93 708 
14 84 7u23 145 81 243 52 65 3K0  422 
648 974 9 5256 37 48 411 653 905
«9133 38 56 206 316 64 653 63 65 754 
65 85! 90 15 50085 105 21" 327 514 
84 93 9̂  620 789 964 61044 140 6" 
250 90 833 404 41 631 53 791 92 8Sj 
921 41 52060 83 230 353 12i 666 56 
91 6 44 53028 180 338 76 82 441 589 
5432? 54f> 75 622 359 55013 L26 93 
211 355 418 523 650 712 00 S65 56197 
213 8" 308 440 6* 580 852 77 57151 
,17 52 914 58248 89 462 93 665 755 
915 63 80 59902 ±22 276 723 32 47 
“47 64 60012 66 £3 113 2±i 300 £">2 
o9 6±1 726 981 61143 44 237 381 652
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62305 63 546 63 641 706 933 63037 
176 506 64328 55 23 895 911 .,5200 
'■4 369 341 54 766 75 6óo82 171 93 
511 667

6721 a 326 495 514  17 38 4 l  709 
70 970 93 fc‘ 8043 151 364  63 509 30
45  681 314  39 41 800  49 962  7 1 
69078  137 222  304  549 620 87 719 
852 7028 i 307  35 96 403 96 537  
818 22 935 45 7 1095  189 484  523 
98 604  7 47 751 341 72130  49 206 
301 532  628 5 742  50 71 99  73002
25 2 45  243 306  84 427 517 608 15 
709 923 59 74097 126 241 327 63 
60  522  7 u l 73  75013  37 50 163 270 
350 94 99 749  812  9 12  44 73 35 
" o l 3 8  25S 309  419  60 560  70  702  
836  993  77039  158  350  56 553 679
733  823  26 943  78143  97 202  457 
72  97 601 764  70 845  9oL 79 7H i‘26 
211 376  408  15 758  67 878  905 60 
78.

80009  10 130 8 ?  97 344 97 507 13
46 01 673  761 876  918  20  2 3  ou
90 8 L023 54 12 85 294 30C 770 7tł 
98 954  82C18 60 146  2 1 1 223  48 539 
92  600 40 68 83 726  857  83016  21 7 
46  431 653 714  812  53 916 2
84 2 16  25 95  310  728 828  52 68 9 d2 
55 85105  385 339 538 710  8 6 0 7 2 
333  5 ł2  763  77 ?3 5  85 956  87036  
157 67 246 57 465 594  650 86 860  
au4 88075 278  347 494 62 63 783 
9 12  89203  41 79 321 93 493  906  79

90237  57 335  55 511  69 623 79 
721  88  91002  10 136 61 214  31 5T3 
800 47 74  92 949 67 9 2 1 16  92  306 
433  40 628 9314S  518 29 84  641 87 
766  88  91 94168  223 52 84 328  448  
522  47 601 7 0C 64 9 5 2 84  306
67 84  93  465 875 92 90u 9 6072  274 
388  610 90  825 9 I V -44 9 7 0 35  251 
447 55 545 57 70  90 809 29  935 78  
98053  11 51 84  217 20  86  386 101 
544  5S 617 56 759  96 9 9022  60 122
30 289 4 j Ł 636  794 850 82 

100170 209 369 773 75 912 54 ’ Ul'iO
31 228 339 63 442 50 558 642 735 
848 102,031 55 74 192 431 67 589 625
734 2b 900 83 84 103040 302 79 92 
129 515 673 714 806 78 93 936 43 
194057 146 94 208 365 449 86 702 ( 8 
105006 93 151 230 418 78 954 787 
106063 250 310 24 541 660 70 83 720 
60 107080 228 81 360 438 77 98 785 
855 979 108163 234 376 466 534 99 
62u 21 39 57 95 909 17 38 109002 3 
76 192 238 346 55 487 695 830 958 
110033 162 76 86 304 16 77 426 41 
500 663 799 990 114211 315 543 658 
7u6 92 75 876' 68 li2 0 0 0  186 97 304 
12 38 50 417 49 84 782 977 Il3 1 y2  
407 567 884 975 94 114121 64 277 323 
402 63 7y 536 755 842 94 U5uu4 aO 
2uP ';u2 27 415 50 707 46 77 116151 
285 770 117031 53 138 504 653 726
948 72 118042 376 430 611 17 £0 
703 60 119106 16 42 2 :5  515 813 958 
120001 84 30 20 498 532 60 21 735
804 121053 78 231 366 95 419 20 49 
71 3? 536 757 78 833 981 122166 84 
97 325 29 613 725 123020 7-3 10,i 335 
75 63 873? 921 71 124016 282 327 88 
446 754 908 20 125292 480 571 628 
838 93 920 62 126033 41 129 39 280 
385 526 647 709 B03 979 127166 23? 
84 429 67 559 65 637 863 128115 473 
933 47 129116 32 285 343 98 426 575
91 608 24 740 50 86 953 88 93.

130314 403 86  685 81C 78 913 L7 
1 3 ,0 : 5 37 3 485  53 44 650 729 921
26 32111 ,T3 7 321 14 ,13 14 509 
71 832 41 133082 99 134 8
338 44 580 620 702 Ł 1 6  981
134203 C l „51 4 >2 532 767 877 
135 12 20.7 i '  S l „  74 433 572 76^
805 931 70 136001 " 3  3 ]  l i s
91 355 56 4" a 90 710 80] 20 33 
13R145 70 92 £80 375 77 511 617 
139005 185 91 515 fi 613 811 39
949 59 1-.0341 472 555 '(KM 9 SGfi 
P77 141033 I o 6  235 O l  iS  22 504

18 629 749 90 142016 35  122 246
71 327 CL 93 679 715 4.1 921 960
11303 . 2J5 55 48* 700 f 16 44636 
14 3243 36-ł '4 0  32  5 5 ‘ 609 9 4 L l 
31 38 73 925 40 81) 1 0 0 9 5  312 37 
431 531 745 827 146041 3 / 127 215
36  " 0 0  78 508 650 0 8  65 813
i 4 / i o 7  67 87 !50 4 1 8  54,3 9? 606 
762 86 805 ? 78 .1 8 1 2 2  392 4S 69 
883 9 6 ?  149018 69 78  213 507
8S9 150189 319 „ 439  8 *  552  792 
947 1*1037 91 113 224 i4  330 71 
4 0  506 73 657 704 64 87 97 858 
89

152003 227 30 38  344 96u
153071 11 13 2 34  314 422  52  55 781  
154028 90 270  73  94  336  40 89 406 
80 587  617 72 839  50 900  155177 
358 99 400 91 5 l l  91 692  772  821 
35 986  156043 115 235  57 91 F.83 
430 96 692 961 157309 497 515  737 
877 9 6 /  158084 199 26 8  370 80 
405  511  52  86 781 813  914  50 
159013  20 593  626 745 .

iii ciągnienie

Główne wygrane
Staia dzienna w ^gi »na 20.u00 zl. 

padła na N r. 155280.
25.000 z ł.: 62660.
15.000 z ł.: 17466 56330.
10.000 z ł.: 25018 12215 113597

139843.
5.000 z ł.: 63846
.2000 z ł.: 13030 19770 26386 77534 

91000 101655 107420 115414 12H 97 
123225 130225 140986 143229 144047 
147935 151561

1.000 zł. i 483 3360 3715 6861 7488 
1Z022 18142 19622 26684 30930 3i253
33175 33596 45738 58972 59700 61813
66212 69569 77150 77641 78680 82166
85518 100513 101092 104510 106102 
109813 110960 111528 138508 150425 
152417 152132 154102.

W yg ra n e  po 253 zł.
368 606 90 837 95 936 1003 7 117 

31 339 2097 187 411 684 940 3096 188 
203 398 483 768 4096 148 531 980 
5031 409 24 30 572 6149 543 48 810 
14 43 7209 322 470 870 8016 20 459 
592 860 48 964 90P7 523 643 77 98 
908 10019 924 11030 249 55 12107 72 
302 41 98 949 90 13253 339 94 575 605 
60 706 23 93 14146 446 48 560 72 95
717 72 15437 72 589 16062 80 2"8  360
718 855 76 17120 374 520 667 70 782 
1848^ 585 727 10019 37 273 395 634 
987 20299 455 60 598 681 21159 759 
833 40 56 61 22269 371 563 «07 2Ó243 
24686 25314 433 602 14 63 26146 33 
347 68 497 590 27261 400 614 28009 
463 575 614 24 797 29072 278 387 546 
666 »69 '70 977 30179 200 61 383 886 
3110 365 585 745 48 985 32220 60 428 
631 985 33352 417 559 341 i5  265 38., 
414 623 866 35322 610 736 59 835 
38519 844 901 3797 316 595 381J8 9 
34 299 6C5 563 56 759 8^3 f i  39111 
494 835 40091 15 i 217 20 414 732 
819 20 41316 402 65 42128 375 43386 
44061 139 215 312 579 41045 235 319 
27 D06 37 46138 208 76 333 34 84 615 
67 4 /271  378 444 663 945 8 1 l2  628 
74 747 896 924 49U04 193 226 815

50094 236 509 962 51039 52 117 233 
85 384 793 52081 86 277 306 914
53059 270 436 699 54119 407 639 
55476 531 732 56283 432 35 531 862 
■57o.fl 781 58018 309 59410 676 746 5 
63 60111 390 400 590 761 803 17
61182 239 62186 322 400 97° 872
63083 186 271 303 62 64113 544 753 
65237 333 714 820 66983 67414 17 
68021 93 761 858 91 988 69019 117
92 548 765 94 ,70193 203 47 350 572 
71132 214 863 921 72155 303 435 515 
73205 402 836 95 980 74158 540 70 
651 776 7-6075 174 507 76074 219 369 
672 60 802 45 997 77399 73E 45 78229 
387 413 545 720 79070 365 561 840 
59 974 80179 322 91 501 47 7S 848 68 
917 81069 331 695 679 82408 513 766
93 83168 367 5P7 838 900 44 8489 3 .3

519 26 916 85167 87 91 248 697 7 3 . 
873 998 86539 611 18 805 20 87008 
713 80 98267 71 498 384 725 823

99ft ?4fl
90132 47 74 78 99 344 66 982 91094 

201 58 75 674 834 92065 396 756 »S9 
59 93190 779 965 94370 401 16 636 
630 759 95495 986 96084 512 620 980 
3S 97132 72 789 884 977 98518 544 
757 99067 109 219 80 677 79 527 78 
713 100292 101024 77 222 173 569 
102381 593 103064 203 647 841 45
915 38 50 104934 105422 821 72 64 
106012 151 59 254 432 600 95 829 972 
94 107211 58 65 424 644 836 944
108237 839 935 70 110155 398 440 771

962 110230 94 524 111204 548 96 
604 842 112018 202 958 59 113432 61 
78± 1 L1013 61 450 92 841 927 115102 
1 .6324 518 23 734 895 900 ±17043 455
5 .1  617 118 199 365 119466 931 742 
025 28 79 120591 684 904 121236 549 
63 680 865 997 ±22081 116 619 87 769 
123502 788 932 124076 114 281 330 
474 568 770 995 ±25359 725 126168 
6±6 41 865 956 127052 184 242 316 
419 562 695 915 78 129292 518 36 714 
990 130224 790 131125 699 817 2± 963 
132181 92 33019 703 887 900 35 104057 
167 367 746 135535 136075 507 76 739 
972, 13702y 187 91 440 63 5o3 138467 
91 620 63 840 938 139188 269 519 99 
731 933

Ś0U46 76j 3u6 55 621 47 9 i  96 716 
138 900 9 141127 218 71 761 ±42239 

381 611 757 807 143375 625 54 ± '4z34 
456 574 744 140113 39 202 58 95 341 
45 726 5 7 9 56 88 1 46298 358 9 }  66.1 
712 147000 292 416 23 *6 143347 972 
149101 221 750 84 505 949 100238 44 
330 484 726 151069 257 318 492 519 
841 89 92 ) 152285 865 153137 249 
55S 479 708 827 154274 788 155535 
55 647 880 914 156020 66 245 412 616 
157073 393 402 158264 628 952 '5 9 0 '5  
30 22 34a 67 951

tV c iągnienie  

W yg ra n e  po 25(* z i.
2 147 74 240 376 420 527 80 631 33 

741 78 971 75 1012 68 297 567 2031 
1 /9  236 394 417 672 707 97 800 060 
3267 409 504 669 707 26 968 4079 19" 
391 93 90 5005 234 318 40 6005 49 
144 397 445 89 7043 118 309 24 411 
663 706 84 4 5? 86 902 10 8C2b 120 
244 311 410 31 535 627 721 9270 667 
V ll  800 6U 63 923 10124 235 330 418 
505 607 2 6 31 36 9 8 / ±±u±3 169 70 
280 7o 97 379 414 782 98 o47 12121 
336 736 61 910 13128 360 400 14 41 
513 756 832 14023 87 176 236 617 715 
15073 192 255 334 417 798 868 ±6132 
289 304 12 4S. 89 444 812 16 86 967 
17220 40 351 433 555 85 899 18027 

'433 636 51. 791 318 19099 286 607 30
20775 363 959 70 21193 266 76 

461 564 721 933 32204 53 401 39 622 
774 23064 130 400 572 846 24036 71? 
88C 963 25171 401 26109 70 473 584 
602 27323 541 28022 123 70, 17 942 
31 29067 93 168 73 554 74? 906 
30056 38 13( 329 98 31560 ,68 808 
32)23 418 596 676 820 36 S3u70 1 2 2  
631 66 34500 19 65 759 926 35808 
36245 348 63 152 5*6 64 904 37320 
423 601 701 807 906 27 38434 622 
840 36136 83 443 642

40124 204 52 196 528 96 41355 65 
758 857 43127 708 -.4005 48 116 344 
805 45046 361 132 631 796 92 804 
46041 82 04 95 203 28 4 5 . 47102 78 
85 516 401 7 . 704 39 81 5965 48155 
416 885 " 9046 112 62 88 „18  ,’27 832 
949 50 39 645 704 878 51003 22 5?f)84 
173 237 951 53123 53 U l  504 8 ? )  923 
54168 277 617 18 80 86 788 837 949 
5S?45 352 430 644 826 47 56004 55 
314 C51 728 67524 637 61 73 774 9 )7  
58314 74 511 30 693 962 59l27 363 
425 75 66a 8u 841 60i77 214 515 688 
826 43 6 i2o3  641 42 63 969 62284 
437 516 63u»2 169 535 54 64L01 547 
64 &  924 65311 75 574 614 70 858 
6604! 92 190 413 604 775 C"192 240 
82 6820j f8  371 638 879 053 73
69233 43 389 408 16 641 88 858 910

70.J44 119 440 543 47 715 24 923
81 71^36 155 20u 616 977 72011 73 
870 9; ! 73183 5 . 431 42 547 74318
82 665 717 832 75371 483 541 82 602 
Q76 601 76293 537 831 937 55 77697

2> teaka a leatccu

„T rę d o w a te ; d  r e b o u r s
Teatr Letni „J e a n "  

k o m e d ia  w  3 -c h  a k ta ch  W .  B u s-F e k e te 'g o
Jest w  tym „Jea n ie11 trochę K op­

ciuszka i trochę... T rędow atej, o cz y ­
w iście —  a rebours. P rzystojny ka­
m erdyner —  służący u rasow ego ary­
stokraty w ęgierskiego, dzięKi swoim  
w ybitnym  zdolnościom  i w rodzonej 
inteligencji —  robi „karierę" — 10- 
staje posłem  do parlamentu z ramie­
nia partii socja listycznej. A że jeg o  
cn lebodaw ca —  hr. Mariassy —  jes t 
„z a w o d o w y m " premierem ministrów 
z ramienia parti, konserw atyw nej, 
w ięc sytuacja  pow stajo  w ielce osobli­
wa. Jean —  peset obala w  parlam en­
cie rząd Jego Ekscelencji („p o lity cz ­
n ego brzuchom ów cy i n iedołęg ," jak 
g o  nazyw a), a Jean —  kamerdyner 
dom u, nienagannie w iąże Jego Eksce­
lencji krawat i zręcznie serw uje ko­
niak i kawę...

Bus - Fekeie osnuł na tym pom y­
śle kom edyjkę bardzo zręczną, pełną 
dow cipu, kulturalnego humoru, zręcz­
nych aluzji i zabaw nych  sytuacji. 
Narysował też szereg charaktery­
stycznych  postaci, przy czym  nie 
szczędził arystokratów .

Siary hr. Mariassy jest dżentelm e­
nem w najlepszym  tego słow a zna­
czeniu, człowiekiem  szlachetnym , ucz 
ciw ym , um iejącym  sv'ą „rasę" i ary­
stokratyczne tradycje godnie repre­
zentow ać. T oteż jean  —  kamerdyner, 
który jest również dżentelmenem bez 
zarzutu, żywi aia sw ego  pana głęDO- 
ki szacunek i m iłość —  mimo sw ego 
lew icow ego  św iatopoglądu.

N atom iast zięć Ekscelencji —  Je- 
Jerzy hr. K olosm ecs —  ro w strętny 
typ. W szystko w  nim jest wstrętne i 
um ystow ość, i m oralność, i kultura. 
Nic w ięc dziw nego, że Katinka —  je ­
go m ałżonka —  nienawidzi go  serdecz 
nie. „N ienaw idzi" rów nież Jean‘a  i 
to  tak bardzo, że — biedactw o —  sy­
piać p o  nocach  nie może.

Taka „n ien aw iść" kończy się o czy ­

w iści" w sp osóc psychologicznie zro­
zumiały. Katinka rozw odzi się z mę­
żem i odchodzi z jcaiTem. Odnalazła 
w nim człowieka, k! rego nadaremnie 
szukała w e własnym  m ałżonku. Umie 
ten Skarb ocenić w yże j, n:ż sferę, o -  
pinię i t. d. Katinka także w ięc bu­
dzi sympatię. Hrabina Cecylia Ma­
riassy to  poczciw a kobiecina, której 
Fekete kazał reprezentować ca ’ y ba­
last śm ieszności i głupstw  związa­
nych ze „sferą".

Fekete nader zręcznie żonglu je za­
równo postaciam i, jak i sytuacjam i. 
Toteż całość w ypada nader milo. 
Przyczynia się ao takiego wrażenia 
v znacznej mierze zarów no doskona- 
a  reżyseria dyr. Trzcińskiego, jak  i 
gra zespołu.

1 Rolę tytułow ą kreuje Aleksander 
Żabczyński. Jest tak świetnym  Jea.T 
em, tak opanow anym , kulturalnym i 
sym patycznym , że należą mu się go ­
rące pochw ały. Starego arystokratę 
gra Kazimierz Junosza - Stępowski —  
gra go świetnie, ałe trzeba stwier- 

\ dzić, iż powierzanie drugorzędnych 
ról kom ediow ych 'akiemu artyście, 
jest niewłaściwym  zużywaniem  jeg o  
talentu. T o  sam o niemal odnosi się 
do p. Stanisławy W ysock iej, której 
pow ierzono rolę starej hrabiny Ma­
riassy. Zastrzeżenia również budzi 
przeznaczenie Stefana Hnydzińskiego 
do roli Jerzego hr. K olosm ecs‘a —  i 
tutaj w yb ór jest krzyw dzący dla ar­
tysty. T a  trójka przeznaczona jest 
niejako na sceny reprezentacyjne. 
Rolę Katinid gra p. J. Zaklicka i gra 
ją bardzo dobrze. Z przyjem nością to 
notujem y. W  pozostałych  rolach w y - 

, stępują: pp. S. M asłow ska i E. Ma- 
gierówna oraz pp. Szpiganow icz, 
śm ieszko i Jaworski, Miłe dekoracje 
zw łaszcza w obiazie 3-cini op raco - 

 ̂ wai S. Jarocki.
Stanisław Grzeiecid
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N S E J A K I  

P A N  D E  K A T T
P o w i e ś ć  w s p ó ł c z e s n a

Autoryzow ana adoptacia Eugeniusza Bałuckiego.

—  P o trze b u ję  kogoś, k o m u  m o gę  z a u fa ć  bez zastrzeżeń.

—  A  po co s z u k a ć ?  P rzec ież  m asz  ją  —  w sk a z a f  n a  list  
N e lly  P o  c h w ili d o d a ł:  —  C o ś  m i się  w idz i, że teraz w eź­
m ie m y  k u r s  n a  O o sth o orn .

—  C zy  M u rz y n  ju ż  w y ru sz y ł?
—  N ie . P ie t s ły s z a ł 0 d m e ch a n ik a , że czarny w y n a ją ł  łó d ź  

an tydz ień  i z a p ła c i ł  z giSry. N a z y w a  się E 'k m a r .  Jeśli się n ie  
m ylę, Jo zu a  E iK m a r .

—  C z y  m e c h a n ik  jest jeszcze przy m o to ró w ce ?
—  T a k .  P rz y n a jm n ie j  b y ł w czora j w ieczorem . M ó w ił  P ię ­

tow i, że n a  dziś po p o łu d n iu  m a  p rz y g o to w a ć  łó d ź  do p o d ro ­
ży-. P o d o b n o  m e c h a n ik  R uy  dersa z o s ta j i  n a  brzegu, w ięc M u ­
rz yn  sa m  pojedzie.

—  J a k  s ię  n a z y w a  m o to ró w k a ?
—  ,,L ibe la“ —  w y szcze rzy ł zęby sta ry  m a ry n a rz .  —  O d ­

p o w ie d n ia  n a zw a  d la  w sp a n ia łe j  łodzi... T fu ,  p s ia k re w ! —  
sp lu n ą ł p o ga rd liw ie .  —  P a r sz y w e  trza sk a jące  p u d ło !  O, ta ­
k ie  m a łe  p a sk u d z tw o ! —  ro z ło ż y ł r a m io n a  na p ó ł m elra.

—  W  la k im  raz ie  m ożem y się lu  sp o d z ie w a ć  M u rz y n a  już  
dz iś  p rzed  noeą —  w trąc ił z a m y ś lo n y  de K a ll.

—  P ra w  d op od o b n ie , m ó j ch łopcze, ty rz a d k o  się m y i sz —  
p o tw ie rd z ił Y is se r.  —  N a  w sz e lk i w y p a d e k  z a k o tw ic z y liśm y  
„ S ta rą  M a r y “ przed  w e jśc iem  do  zatoki. S ta m tą d  lep ie j w i­
dać. P o te m  p rzew iozę  w a s  czó łn em  na  p o k ła d  .. M y ś lę  je d ­

nak, że p rzede  w sz y stk im  trzeba z jeść  ko lac ję . C h o d ź m y !
Z g a s i l i  la m p ę  i po  c ie m k u  zesz li n a  d ó ł p o  s tro m y c h  

sch od k ach .
A  w ięc  p a n i v a n  S traa te n  p rz y je c h a ła  sa m o c h o d e m  <lo 

O o sth o o rn  —  ro z w a ż a ł de K att. —  D o k tó r  v a n  K o ste n  s iedz i 
tu w h ote lu  u zd ro w o sko w y m . M u rz y n  w y p ły n ą ł  z A m s te rd a ­
m u  n a  „ L ib e ii  * la d a  c h w ila  p o w in ie n  tu być... a m oże już  
jest. A le  gdz ie  się p o d z ia ł A k r u b a ?  Z o s t a ł  w  A m s te rd a m ie ?  
B v ło b v  n ie s ły c h a n ie  w a ż n ą  rzeczą w iedzieć, j a k  jest n a p ra -  
w ię, J a k b y m  p o s tą p ił  w ta k im  w y p a d k u ?  Ja  b y m  .

P o sta n o w d ł w  m yśli,  że to trzeba u sta lić  k o n ie cz n ie  i, oczy­
w iśc ie , z a raz  p o  k o la c ji.

Ż o n a  go sp o d a rz a , Tre intje, n a k r y ła  do  s to łu  w  p o k o ju :  
po p ie rw sze , w' k u c h n i b y ło b y  trochę za c iasno , po  w tóre, 
z d a w a ło  się, iż  c io tk a  G r o o lo w a  ro zu m ia ła ,  że d z iś  n ie  by le  
k o g o  guŚCn

G d y  de Katt, M a a te n  V is s e r  i G ro o t  już  u sied li,  c io tka  
T re in tje  z a p y ta ła :

—  K n e lis ,  a gd z ież  je st c h ło p a k ?
—  P o sz e d ł p o d  „ K o tw ic ę "  po  p iw o  d la  M a a te n a  —  o d ­

p o w ie d z ia ł go sp o d a rz .
—  N ie  ga d a j  g łu p s tw  —  m r u k n ą ł  V isse r.  —  N ie  d la  m nie, 

ale d la  w szystk ich ...
W  tym  m o m e n c ie  z ja w ił się  P iet. P o s t a w ił  o b o k  sta rego  

m a ry n a r z a  b e czu łk ę  z p iw e m  i o św ia d c z y ł:
—  S p ó ź n iłe m  się  trochę, b o śm y  c h o d z ili n a  wrybrzeżc. O n  

już  la m  jest!
—  K t o ?
—  No, ten c z a rn y  z m o to ró w k ą !  —  z a w o ła ł c h ło p a k  p o d ­

s ta w ia ją c  talerz.
—  W id z ia łe ś  g o ?  —  z a p j la ł c ich o  de K att.

—  T a k —  s k in ą ł  g ło w ą  P ie t z ab ie ra ją c  się p o śp ie szn ie  do 
jedzen ia . —  N a  p rz y s ta n i d la  swruantjes.

T a k  m iejscówka lu d n o ść  n a z y w a ła  m a łe , sp e c ja ln ie  d la  
p rzy je z d n ych  p rzeznaczon e  łó d k i,  k tó re  p rzy  p o d n ie s io n y ch  
ż ag la ch  s ą  p o d o b n e  z d a le k a  do b ia ły c h  łahędz i

—  Z a p ro w a d z isz  m n ie  na w ybrzeże, a le  tak, b y  na s n ik t  
nie w id z ia ł  —  rz-^kł de K a tt  do ch ło p c a . —  P o te m  z w ró c ił  się

do Y is se ra  i do  K n e lis a :  —  N ie  troszczcie  się  o  n a s  i p ijc ie  
sp o k o jn ie  sw oje  p iw o . Z a o p ie k u ję  s ię  F ie tem .

—  N ie  b ó j  się, p rzy jac ie lu , c za rn y  jeszcze n ie  w y jd z ie  
w  m orze  —  w trą c ił  s ta ry  m a ry n a rz .  —  O stateczn ie  w  raz ie  
czego  p ch n ij  p o  n a s  c h ło p a k a .

T re in tje  p o ra d a iła  w ło ż y ć  w y so k ie  h u ty  i p ła szcz  brezen­
towy, t łu m a c z ą c  go śc io w i, że n a  b rzegu  j p rzy  ta k im  w ietrze  
będzie  p o  k ilk u n a s tu  m in u ta c h  p rze m o c z o n y  do  n itk i.

D e  K a t t  u s iu c h a ł jej r a d y .  Z a p a l i ł  fa jkę , m ocno  n a su n ą ł  
k a p isz o n  na g ło w ę  i w ych od ząc , sp o jr z a ł n a  w y so k i s ta ro -  
ś w :e c k ‘ zegar, sto jący  w  k ąc ie  p o k o ju  —  b y ło  w p ó ł d o  dzie­
w iąte j.

O g a r n ą ł go  n ie p rz e n ik n io n y  m rok . G d y  sk rę c ił za ró g  d o ­
m u, w ia t r  p o w ia ł  z taKą  s iłą , że z a ta m o w a ł oddech. R a z e m  
z ch łoncern  b r n ą ł w  m ilc z e n iu  k u  zatoce. G d y  oczy o sw o iły  
się  z c ie m n ośc ią , d o strz e g ł k i l k a  kutrów ' r y b a c k i c h ,  u w ią z a ­
n ych  do p a l i  i czó łn o  Y is se ra .  N a  zatoce, n ieco  o słon ię te j 
ła ń c u c h e m  w y d m  p iaszczystych , b y ło  w z g lę d n ie  spo ko jn ie ,  
n a to m ia s t  n a  p e łn y m  m o rz u  —  zw ła sz cza  w  o k o lic y  p ó łn o c ­
nej w ysp y  —  s z a la ł sztorm . «

P :et p r z y s u n ą ł s l ;  do  de K a t ta  i rz e k ł.

—  C h o d z iłe m  w czo ra j de A m s te lŁ ro o g  z listem , k tó ry  p a n  
k a z a ł zan ieść.

—  D eb rze . N o ,  i ^ak ci p o sz ło ?
—  O d d a łe m  lis t  i tyle, p roszę  pan a. A le  d z iś  ra n o  p rz y ­

c h o d z ił do n a s  ten pan , k tó ry  tam  m ieszka . B y łe m  z k a p i ­
tanem  na p o k ła d z ie  „S ta re j M a r y " .  S p o tk a liś m y  go późn ie j 
na  b rzegu  ±norza, ja k e śm y  W T a c a fi  do dom u. P y t a ł  k ap ita n a ,  
kto  m u  d a ł ten lis i

„ K a p ita n e m "  n a z y w a ł s la re go  Y is se ra .

— Aha... —  m r u k n ą ł  de K a t l  i p o m y ś la ł,  że to b y ł n ie ­
w ą tp liw ie  m ło d y  o fice r  m a ry n a rk i.

R o z m a w ia 1 z n ;m  po  doręczeń u listu, w y c z u ł d o sk o n a ­
le n iechęc i n ie u fn o ść  ze stron> O rd y ;  z d a w a ło  się, w iedz ia ł, 
i co  go  P o la k  po de jrzew a, p o n ie w a ż  u śm ie c h n ą ł się szczerze  
u b a w io n y . " '

CD. c. n . ) .
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'■ ,tvć iw  w it --1* w o j& ^ia
s  m  a n e w f t » t i r

L w ó w , w e  w rz e ś n iu  1938 
C a ły  L w ó w  w ita ł  g o r ą c o  o d d z ia  

ły  f to jsn a  p o w r a c a ją c e  ż  j e s ie n ­
n y c h  m a n e w r ó w . Im ie n ie m  L v o -  
w a  p o w it a ł  w o js k b  p r e z y d e n t  m ia  
Sta d r . O s tr o w s k i, k tó r y  w  p r z e ­
m ó w ie n iu  p o w ita ln y m  z a z n a c z y ł, 
ż e :  ottiim o r ó ż n ic , k tó r e  d t ie lą  P o  
la k a  od  P o la k a , w  ty m  je d n y m  
w s z y s c y  je s te ś m y  z g o a n i, że  j e d ­
n a k o w o  k o c h a m y  A r m ię " .

P łk . B it tn e r  o d p o w ia d a ją c  p r e ­
z y d e n to w i m ia s ta , m ię d z y  inny mi

W CZĘSTOCHOWIE
„ a B C "  m o ż n a  z a p r e n u m e r o w a ć  

n  p . W ła d y s ła w a  M a c h n o w s liie g o  
u l Ś lep a  5 m . 1 8 .

p o w ie d z ia ł :  „ ja k o  ż o łn ib rz , h ie
u m iem  w ie le  m ó w ić , n ie  mnifej 
p r a g n ę  W y ra z ić  U czu cia , k tó r y m i 
p r z e ję c i  są  ż o łn ie r z e , a  s p r e c y z u ­
ję  to  u c z t c i e  s p e c ja ln y  m i ło ś c ią  
d o  L w o w a  P o d k r e ś l ić  m u szę  w a r ­
to ś ć  L w o w a  p o d  w z g lę d e m  h is t o ­
ry cz n y m  i w  c z a s ie  n ie w o li  ł e  
w a r to ś c i  tk w ią  n a d a ł W o b y w a te ­
la ch  L w o w a  i ż o łn ie r z  b ę a z ie  i a - 
le j te  w artC T ci k u lty w o w a ć , s to ­
ją c  ń a  s tra ż y  R z e c z p o s p o l i t e j " .  
M ło d z ie ż  S zk oln a  W l ic z b ie  k ilk u ­
d z ie s ię c iu  ty s ię c y  u tw o r z y ła  sz.pa- 
le r  W zd łu ż lic , k tó r y m i p o w r a c a ­
ły  o d d z ia ły  w o js k a , z a r z u c a ją c  je  
p o w o d z ią  liw ia td W  i Co C hw ila  
w z n o s z ą c  O k rzy k i n a  cz e ś ć  a rm ii. 
W id o k  te j o lb r z y m ie j  m a s y  m ło ­
d z ie ż y , k tó r a  z e n tu z ja z m e m  , i 
sp o n ta in e ż n y m i ok rzy K a m i w ita ła

W Sezonie konserw i m arynat.
Ocet s p irytu s o w y czy ocet z  esencji?

i£azda Z dobrych gosp u iyń  jjrzy - 
fcotowuje dbsenie zapasy konSerw i 
m arynat na ca ły  rok.

I  ty lko jedna kw estia w yw ołu je 
n iapotr7ebne wahania —  jak i ocet u - 
ży ć d o  m arynat, spirytusow y czy  z 
esetićji ocrow ej.

K tóry  lepiej konserw uje m arj naty 
i nie izkndzi /.druwiu t

Lekarze i h igieniści twi< dzn, se 
obydw: rodzaje octów są dla zaro
w ego  orgam zm u nieszkodliwe. -----------

Octa powinni unikać jedynie ch o- tn ieje i pod tym  w zględen m . on 
T z f ńa : idkw aśność żołądka i przy  j przew agę nad netem Spirytusów ym, 
schorzeniach wątroby ! zw łaszcza gdy chód i o  eąl izmecze-

la m iu k o p e a  Polska w  II-;m  w y- nie m arynat n »  szerfef niesięcy______

R A D I O

daniu (s t . .  62) dopuszcza dó t-życn 
zarów no ocet spirytusow y jak i toz 
cicńezony z esencji octow  j, a więc 
równouprawnla poa u zgledem  zdro­
wotnym  oDyawa rodzaje octu

O cet spirytusow y, jak w iadom o, 
zawiera w  sobie bakterie lerm cnta - 
cy jne , a  pó stosunkow o krótkim  cza­
sie m ętnieje 

O cet i  esencji żadnych bakteryj 
nic zaw iera i nie p tzy jm u je , a pe 
dłuższym  stania nie psuje się nic m ę-

p o w r h ć a ją ć ę  d z ia i śku o d d z ia ły  n a  
p a w a ł s p o łe c z e ń s tw o  p o ls k ie  d u ­
mą i p r z e ś w ia d c z e n ie m , ze m ło ­
d z ie ż  p o lsk a  L w o w a  p o t r a f i  n ie  
t y lk o  w ita ć  a rm ię  —  ja k  iz a d k o  
k tó r e  m ia sto , —  a le  w  ra z ie  p o ­
tr z e b y  c h w y c ić  za  b r o ń , b y  g o d ­
n ie  k u lt y w o w a ć  tr a d y c je  b o h a t e r ­
sk ich  „ O r lą t " .  T . K .

i   i Ml ‘    i

Sowiecki samolot
tf tiurM Kettida

W  r e jo n ie  M ik o ła je w s z c z y ż n y  
p c  s tr o n ie  s o w ie c k ie j,  n ie d a le k o  
g r a n ic y  p o ls k ie j ,  spr.d ł do N ie m ­
na tu r y s ty c z n y  s a m o lo t  s o w ie c k i. 
K a ta s t r o fa  n a s tą p iła  iv sk u tek  
m g ły  i s t r a ty  o r ie n t a c j i .  P ilo t  
w y sz e d ł b e z  szw a n k u . S a m o lo t , 
k tó r y  w  n ie d łu g im  c z a s ie  ż o łn ie ­
rze  s o w ie c c y  w y d o b y l i  z rzfeki, 
m a z ła m a n e  p o d w o z ie  i u sz k o d z o ­

ne sk rź y d ła . ( S ) .
nim art mcTi i ii««in iiiiUm b iiiiw i  l i i lu i—

2 5 - l e c e e  i n g r e s u
J.Łln. Ks. Karaynsła Katowskiego

fOC tys. osób na Targach Wscnódnich

D n ia  14 b m ., ja k o  w  d w u d z ie s tą  
p ią tą  r o c z n ic ę  in g re s u  J E m . K s . 
K a rd y n a ła  A le k s a n d r a  K a k o w -  
sk ie g o , w  a r c h ik a te d r z e  św . J a n a  
o d b y ło  s ię  u r o c z y s te  p on ty  Eikalne 
n a b o ż e ń s tw o , c e le b r o w a n e  p rze z  
N a jd o s to jn ie js z e g o  J u b ila ta  w 
o b e c n o ś c i  JE . K s . N u n c ju s z a  A p o ­
s to ls k ie g o  A r c y b is k u p a  F il ip a
Ć O ftes ieg o , IIE E  K s . A r c y b is k u p a  
S t. G a lla , K s ię ż y  B is k u p ó w  S z la  ■ 
g o w s k ie g o , G a w lin y , K a c z m a r k a  
. N ie m iry  o ra z  K a p itu ł  W a r ś z a w -

L W Ó W , 14. 9. W  c ią g u  je d h e g o  
d n ia  p r z e z  te re n  T a r g ó w  W s c h o d ­
n ich  p rz e s u n ę ło  się  portad  10 0  tys. 
z w ie a z a ją c y c n . C y fr a  to  r e k o r d o ­
w a , ś w ia d c z ą c a  o  o lb r z y m ie j  p o ­
p u la rn o śc i T a r g ó w  W s c h o d n ic h . 
Z e  w s z y s tk ic h  stron  P o ls k i  p r z y ­

b y ł  c a ły  s z e r e g  p o p u la r n y c h  p o ­
c ią g ó w . S z c z e g ó ln ą  f r e k w e n c ją  
c ie c z y !  Sie „P a w ilo n  F i lm o w y "  o -  
ra z  a u t o m o b ilo w y , w  k tó r y m  25 
c z o ło w y c h  f ir m  w y s ta w iło  s w o je  
au ta . T  K_

K a f t a  & ś l e d z i e
w żydowskich .,Liiki£n?tatfr

W  W ilejce, szczególnie zaś przy 
jt j magistrali, ul. Piłsudskiego, znaj­
duje się ogrom na ilość cukierni, her­
baciarni i innych teg o  rodzaju przed­
siębiorstw . O czyw iście, w szystkie ży­
dowskie Aż dziw  bierze przygodne­
go turysty, że w tak nitdużym  mia­
steczku istnieć rhoże 1 dobrze prospe­
row ać n ieproporcjonalnie wielka i- 
lość cukierni.

Sprawi) rychło się jednak w y jaś­
nia. W ystarczy w ejść do takiej „cu ­
kierni" przysiąść chwilkę nad por­
cja lodów . Rucn nadzw yczajny. Klien 
fci bynajm niej jednak nie pm szą o

czekoladę, czy inne słodkie rzeczy. 
Na żądanie chytra żydów ka w yciąga 
7. pod lady to zeszyt, to śledzia, to 
mąkę lub papierosy czy  latarkę elek­
tryczną. M ożna dostać nawet naftę, 
trzeba ty lko chwilkę poczekać, bo  nie 
w szystko zm ieścić się m oże w skrom 
nym cukiernianytti lokaliku.

Zachłanność żydow ska nie tha 
granic Zwykle Sklepy spożyw cze 
przemianowują na cukiernie, aby ty l­
ko m óc dlJżcj handlow ać. W  dnie 
pow szednie sprzt-dają więc naftę w 
cukierni do 10  w ieczór, targują tak­
że bez przeszkód w  niedzielę i św ię­
ta, kiedy ruch jest największy, (s).

sk ie j i Ł o w ic k ie j  i l ic z n e g o  D u ­
ch o w ie ń s tw a . R z ą d  r e p r e z e n to w a ł 
W ice m in is te r  W . R . i O  P . p r o f  
A le k s a n d r o w ic z . W  n a w ie  g łó w n e j 
u s ta w iły  się l ic z n e  p o c z ty  sztu n - 
d a r e w e  s to w a rz y s z e ń  A l ic j i  K d t o -  
licK ie j, o r g a n iz a c y j s p o łe c z n y c h  i 
k u ltu r a ln y c h  o ra z  m ło d z ie ż y .

P o  M szy  św . J e g o  E fń łń e fic ła  
u d z ie li ł  o b e c n y m  b łog os ła tó ifeń - 
s tw a  a p o s to lsk ie g o , pdC zym  o d -  
śp ie w a n d  T e  D eu n i ia u d a m u s .

Z m i e r z c h

Kenery p. SnopczyfisKiego

Znów rożpóczął sią
Strajk  d k u 'ia c y jn y

ha kdpalni „\ M a ie n ty -W a w c r
IIĄTEK, DN 16 Wit2ESNL*

6US Ploty ..Kiedy rrnne wstaję zo- 
ł Z # i.zu MuzyK f płyty) 6.45 Grmua- 
Btyk. 7 50 nzieuMk poranny 7 15 K. n- 
eert poranny ( i  Poznania). 11.00 ludy- 
aja dla szkół: „Ten, który od iżyt się 
być mądrym" — słuchowisko .. 30 By a- 
„.nenty r oper Bizet; (płyty). 11.57 
(nU  czasu i hejnał z Krakowa. J a  l- 
d /c ja  uołudli.owŁ 15.15 Audi cj*» -lla 
d: leci U JO Rozmowa z chorymi ks. ka- 
ptlar» Mich— Ręk. >S (ze 1 t-ow i). 
15,4o Wiadomość, gospodarcze. .6.00 Eon- 
C3rc o. :l!Svry mi ndoluiistów „Kaskada 
lł.gt Poead_ńKa—wygi. Wl. Szt ter. 17.00 

Of:-Mi£żyB* umeczn. (p)” ty). 1S.0( Chem.
r̂esu — „ogaaanaa. .810 

,L»«rn ekspres — audycja łngżyczijo- 
*- iloW -W )pi 31. 1 uklu zie Władyt ,‘ą-, 

wa Krze.mól tego (z Krakowa1 Wyko- 
naw c : Czesiav SaBer . Czaja — bas, 
Pyszai i Frank — akomp 18.4! "ow ości 
literackie omów, htanisław Adamczew­
ski iz Łodzi'. 19 00 Koncert ka eralny 
— ż Łodz' 1°25 Pogadank. aktualna. 
19.35 „,Vsporrn,cnia z w li aojr — kon­
cert roztyWKOwy (z Katowic). 2„.45 
Dziennik wieczorny. 20.o5 Pogadanka 
6 , łualh«. 21.00 Audycja dla wsi: Skrzyi 
k ron.icza — rnt Wacla’ ’ Tarnowski. 
21.10 Muzyk lekka w ‘-r-l-:onaniu or- 
kresty Rozgłośn, L; towskiej pod dyr. 
.adeuszi Beredyńskiegr 21.50 Wir- 
dótłioś spoi towe. 22.00 Koncert 
symiuiy.czny W wykonan.u Orkie­
stry P. R. po I dyr. Grzegorza Fitelberga. 
22.5J Przegląd prasj. 23.00, Ostatnie wia- 
domośel dz.ennika wieczornego. Komu- 
.."tat meteorologiczny Pogadanka aktu­
alna w języku angielskim.

M .J ( IEK.aWSZE AUDYCJr 
1Ś.45 „W kiaju dzikiego konika* — 

pogadank-.
18.10 „Czarny ekspres" — audycja 

słowne -  muzyczn-
19.00 Koncert kan.eralnj 
19.35 „Wspomnienia z wakacji" — 

Kjncet. rozrył bow;
2£f0. Kc.ict.1 - .. on-— .

1.20 „Kobieta w wolnych z=>wodach w 
Poisce '1 — pogadanka w języku fianc ,-  
skim w opracowaniu Halin" t r .icblo 
skiej. 1.30 Polskie pieśni w wykon; „iu  
nauczyciei-kiego cl.óru mesktógo (z Ka­
towic). 2 .o0 koncert chopinowski v m  
Konaniu Jozeia Turczy.isk.6go. 2.33 Pbjr 
ska muzyka ludowa. 2.50 Profirtun na 
jutro.

SOBOTA, BN. 17 WRZEŚNIA
6.15 Pieś.'. „Kied rann< wstają zórz;:1'.

6.20 Muzyka (płyty). «.4f G-mnastyka. 
7.00 ózirnn pot inrty. ” .15 Muzyka , S- 
ranna (z Wilna). S.uO W dycja dla 
; zkćł. 11.00 Audycja dla zkót: „śpiewaj­
my piosenki" — audycję prowadzi T « . 
deusz aayzner. U.r& r.yszari Strauje 
I płyty). 11.57 Sygnał czt.SU J hejnał z

■ Ktakuwa^. .I2 .u , A iw jcja  pc m iniowa z 
Moście (przez Khaków). H.i5 Teatr W y­
obraźni: ,Za siedmioma górami — E-
\yy Zarembiny w wykonaniu dzieci s> 
cii mniałyćh z Lasek. 15.45 Wiadomości 
gospodarcze. 16.00 Koncert rozrywkowy 
I KatoWic). io.4a Gi otesKi dawnego 
prawa — pogadanka 17.00 Muzyką ta- 
i tczna (płyty)- 1».10 „Słynni pianiści w 
roli kompozytorów". 18.45 Kw śndrans 
poetycki. 19.00 Osooliwt nagrania płyto­
we. 9 20 Pogadanka aktualna, s.80 Z 
picśr.lą i tańcem prze! ,Ziemji Krak; W 
sk i (z Krakowa). 20.00 Audycja ćla 
Polaków za granicą .ze Lwowa). 20.45 
Dziennik wieczorny. 20.55 Pogadanka ak­
tualna. 21.00 Audycja dld wsi. 21.i0 Ż 
filmów i operetek. 21.50 Wiadomości 
aportowe. 22.00 Cłodzind niespodzianek 
(t Krakowa). 23.00 Ostatnie wiadomości 
dziennika wieczornego i komunikat me­
teorologiczny. ___  _____________

N a k op a ln i „W a le n ty  -  W a w e l"  
W R u d zie  Śl. w y b u c h ł p o n o w n y  
s tra jk  o k u p a cy jn y  ca łe j za łog i. D o 
s tra jk u  przystąp iły  w szystk ie  u 
zm ian y  g órn ik ów  P o w o d e m  s tra j­
k u  je s t  h ifczaiatw ien ie p rzez d y r e k ­
cję , wysuniętych w & w uitu czasie p o­
stu la tów .

W  zw iązk u  ze  s tra jk iem  ś c ią g n ię ­
to  n a  p o d szy b ie  w szy stk ie  lo k o m o ­
ty w y  k op a ln ia n e , o b s łu g u ją ce  k o ­
le jk ę  pod ziem n ą . D oszła  p rzy  ty m  
do  n ieszczęśliw ego  w y p a d k u , k tó ­
rem u u t»« k ie ro w n ik  je d n e j lo k o ­
m o ty w y  W ilhelm  N iem iec. L ó k o -

WAttSZAWA II
13 ro Koncert rozrywkowy (płyty). 

14.00 Parę informacyj. 14.05 Program na 
jutro. 14.10 Koncert solistów. Wykonaw­
cy: Maria Święcicki! — fortepian,, ftli- 
chal Olchowy — śpiew. prof. Jadwiga 
Szamotulska. 15.00 Wiadomości sporto­
we. 15.05 Trio Polskiego Radia. 17.00 Po­
gadanka aktualna. 17.10 Muzyka kame­
ralni Cfezara Francka <płyty). 18.iS Mu­
zyka lekka i taneczna (płyty). 22.00 
„Publiczka w Zoo" — felieton, wygł. 
Stanisław Sumiński 22.15 Muzyka lekka 
i taneczna (płyty),

AUDYCJE KRófKOFALOWE:
0-20 £iefaH 1 duety religijne. Wyko­

nawcy; Helena Azarewicz — śpiew, Ry- 
fcard Marfot — śpiew, Stanisław Gaw- 
dzińśki — akomp. 0.50. ..Tadeusz Ko­
ściuszko*' — pogadanka wygł. prof. Hen­
ryk Mościcki. 1.00 „Na swojską nutę".

------------ XQ X

NAJCIEKAWSZE AUDYCJE: 
15.15 Teatr Wyobraźni dla dzieci 

w wyk. dzieci ociemniałych z Lasek.
18.45 Nowe wiersze Leopolda Staf­

fa.
20.00 Aiidycja dla Polaków za gśa-

nicą.
21.10 Z filmów i operetek.
22.00 GodzinA niespodzianek. -

WARSZAWA li
13.00 Bajki — koncert rozrywkowy 

(pjyty). 14.10 Koncerty instrumentalne 
Vivaldi'ego. 15.00 Wiadomości sportowe. 
15.05 Zespól Stefana Rachania. 17.00 Po­
gawędka gdspodarska. 17.15 (XVI audy­
cja) Orkiestra Opery Berlińskiej (pły- ( 
ty). 18.15 Muzyka lekka i taneczna (pły- j 
ty). 22.00 Muzyka baletowa z opet ,— 
koncert popularny (płyty). 23.00 Muzyka 
lekka i tanćczna (płyty).

AUDYCJE KRTÓKOFĄLOWE:
0.20 „Na polską nutę" — koncert w wy­
konaniu Michałś Zabejdy - Surtlickiego 
— śpiew i St. Nawrocki — akomp. 0.50 
Nowy okręt polski — ł;)Sobieski" — po­
gadanka. 1.00 „Ź pieśni^ i tańcem przeż 
Ziemię Krakowską". 1.30 „Polskie rze­
ki" — audycja słowno - muzyczna. 2.00 
„Wędrówka mUzyczna po Polsce" — j 
koncert rozrywkowy. 2.43 vLaskd Jaku- 
bowa" — fragment z książki Żoiii Kos- 
sak.

P o g r z e b

ś .  q. Heeen>

Wasilewskiej
W e ś r o a ę , d n ia  14 b . m ., w  k o ­

ś c ie le  Z b a w ic ie la  o d p r a w io n e  z o ­
s ta ło  n a b o ż e ń s tw o  ż a ło b n e  za  d u ­
s z ę  ś. p . H e le n y  W a s ile w s k ie j,  ż o ­
n y  z n a k o m ite g o  p is a r z a  2 p u b li ­
c y s ty , o r a z  p o w s z e c h n ie  c e n io n e ­
g o  l s z a n o w a n e g o  d z ia ła c z a  n a r o ­
d o w e g o  p . Z y g m u n ta  W a s ile w ­
s k ie g o , r e d a k to r a  n a c z e ln e g o
„ M y ś l i  N a r o d o w e j " ,  na  k tó r e  
p r z y b y ło  o p r ó c z  r o d z in y  z m a r łe j, 
l ic z n e  g r o n o  p r z y ja c i ó ł  i z n a jo ­
m y ch . B y ł  r ó w n ie ż  p o c z e t  s z ta n ­
d a r o w y  S tr . N a r o d o w e g o .

P o  n a b o ż e ń s tw ie  z w ło k i z o s ta ły  
p t z e w ie z id n ć  n a  cm e n ta r z  p o w ą z ­
k o w sk i. E g z e k w ie  n ad  tru m n ą
o d p fa w i ł  ks. p r a ł. M a r c e li  N o w a ­
k o w sk i, k tó r y  w y g ło s i ł  r ó w n ie ż
p r z e m ó w ie n ie , p o d n o s z ą c  w ie lk ie  
z a le ty  Z m a t łe j .

m otyw a  ta stała  na p od szyb iu  „Jan 
K a ro l"  i W Chwili, k ied y  N iem iec 
w s ia d a ją c  d o  n ie j m iał jed n ą  n ogę  
na zd erźa k u , a  d ru g ą  w  p ow ietrzu , 
d o je ch a ła  d iu g a  lo k o m o ty w a  i  zw ar 
la iię zd erzak am i z ik om oty  w ą
N ieiuca . N uga n ieszczęś liw eg o  k ie ­
r o w c y  lok u m ó ty w y  d osta ła  s ię  pu - 
mlteflzy zd erzak  i  N iem iec  d ozn a ł 
z łam an ia  le w e g o  pod u d zia . U m iesz 
czon o  g o  w  szp ita la  S p ó łk i B ra c ­
k ie j w  G od u li.

v  .-(SB
t’ iS  KO | ,

v  r r ~ ' ' ? v

r I ł Daf f^oiaiorza”
w yru s zd  w . n o w ą  podró 2

S tatek  szk o ln y  „D a i P o m o rzą "  
ppusZcz-i p ort g d y ń sk i w  dn iu  15 
bffi.T u d n ją c  się w  sw u ją  d o io c z n ą  
i .o d fó ż  ćw icz e b n ą  p c  A tlan tyk u . 
Statek , na k tó r y m  uda s ię  w  u rogę  
70 -ciu  u czn iów  szk o ły  m u rsk iej i 
ju n g ów , o d w ie d z i k o le jn o  r o i  ty : 
Caśab anca. L as Palm as, St. V in - 
cint, B arbad os M aya eu ez  (F o r to r i-  
c o ) ,  C artager.a (K o lu m b ia ) , K in g ­
ston  (Ja m a jk a ), S an tiago  d e  K uba, 
po czym  p o w ró c i d o  G d yn i. P r z y ­
ja zd  d o  portu  m a cierzystego  p rze ­
w id z ian o  n ?  3 k w ie tn ia  p rzy sz łeg o  
roku.

B u c h a l t e r z y
rejestrują sj#U t  

k i w a k i f i K a c j e

W  związku z projektow aną ustawą 
o buchalteracł dyplorrlo-wanych i ko­
niecznością m ożliw ie jednolitego przy 
gotow ania kad”  buchlatCrow, Polski 
Związek BdchaUerów -  R żecżoznaw - 
fców (W arszaw a, N ow ogrodzka -A)) 
przystępuje do rejestracji kw alifi- 
k acy j fachow ych  wszystkich buchal­
terów , Fo'oków ' -  chrz iścijai., zrze­
szonych i niezrzeszonycn .

^  -  -  -  —

R zem iosło  m a
W  zw ią z k u  z w y b o r a m i d ó  R a d y  

M ie js k ie j  p o w s t a ł  K o m ite t  W y ­
b o r c z y  —  poza  Z w ią z k ie m  F zem  
C h rz ., t. j .  p o z a  w p ły w a m i b. p o ­
s ła  S n o p c z y ń s k ie g o  i j e g o  k e te r i i .

P r z e c iw d z ia ła ją c  r o z p o c z ę t e j  
a k c ji  u n ie z a le ż n ie n ia  s ię  o d  m ia - 
a o t z ą a c y  rz e m io s ła , z o ś ta ło  z w o ­
ła n e  w  d n iu  w c z o r a js z y m  z e b r a ­
n ie  p r z e d s t a w ic ie l i  c e c h ó w  i in ­
s ty t u c ji  u r z ę d u ją c e j  na te r e n ie  
Z w . R ze m . C h rz  P r z e b ie g  z e f a -  
n ia  b y ł  t r a g ic z n y  d la  b . p o s ła  1 
je g o  a d h e r e n tó w , s k o n d e n s o w a ­
n y ch  w  „k o le  s p o łe c z n y m "

Ó d  m o m e n tu  k ie d y  p J . M a rek , 
w  o b lic z u  n o w y c h  m o ż liw o ś c i  u- 
z y sk a n ia  m a n d a tu  n a  te r e n ie  
r z e m io s ła , r o z p o c z ą ł  s w ą  f i l ip ik ę  
—  z e r w a ła  s ię  b u r z a  p r z e c iw k o  
k o n c e p c jo m  w y g ła s z a n y m  p r z e z  
„k u p c a -r z e m ie ś ln ik a "  ( j a k  w y g o ­
d n ie j ) .  P o d n ie c e n ie  w z io s ło  d o  
o s ta t e c z n y c h  g r a n ic , g d y  c z ło n e k  
„ k o ła  s p o łe c z n e g o "  p, P ie ch n iK , 
r ze k o m y  r e p r e z e n ta n t  m a la r s tw a ,

yc ju ż  iłoS^C
z a m ie rz a ł c z y n n ie  z n ie w a ż y ć  j e d ­
n e g o  z  c z ło n k ó w  z e b r a n ia . N ie s te ­
ty , p r e z y d u ją c y  b y ły  (n a  s z c z ę ś ­
c i e )  p o s e ł  S n o p c z y ń s k i, u n ie m o ­
ż liw i ł  u s u n ię c ie  z sa li  p ib n ie r a  
d o b r y c h  o b y c z a jó w  na A lió d o w e j 
i d o p u ś c i ł  d o  p r z e p r o s z e n ia  p rze z  
P ie c h n ik a  z e b r a n y c h  za  n ie w ła ś ­
c iw e  z a ch o w a n ie  s ię

O g ło s z e n ie  f o ż w ią z a n ia  S e jm u , 
ja k  w id a ć , o d b i ło  s ię  e ch crii s z c z e  
g o ln ie  m o c n y m  na  te r e n ie  r z e ­
m ie ś ln icz y m , c z e g o  d o w o d e m  b y ­
ły  t łu m y  łu d z i, p r z y s łu c h u ją c y c h  
s ię  na  u l ic y  g w a r o w i z s a li  o b r a d  
g d z ie  p . B e r n a to w ic z -L t iw k o w ie z  
re z y d o w a ł za S tołem  p r e z y d ia l­
n y m  i s p o g lą d a ł z  ir o n ic z n y m  U- 
ś m ie c h e m  ń a  sa lę . W o b e c  n ie k o ­
r z y s tn e j d la  s ie b ie  k o r :U n k tu ry  
p. S n o p c z y ń s k i  p r z e z o r n ie  rebrft- 
n ie  r o z w ią z a ł. W  zw ią z k u  ż r o z ­
p o c z ę tą  a k c ją  o s ta t e c z n e j  l ik w i­
d a c j i  S n opczvń3kieję<), R e d a k c j i  
n a sż a  w k r ó tc e  n o d a  blifcsżfc S żcze 1 
g ó ły .

Sąd zatwierdził Konfiskatą listu
M e t r o p o l i t y  S z e p t y c k i e g o

L W Ó W , 14 . 9 . W  S ą d z ie  O k rę  
g o w y m  o d b y ła  s ię  s p r a w a , m a ją ­
ca  za  p r z e d m io t  k o n fis k a tę  lis tu  
p a s te r s k ie g o  J. E. K s. M e t r o p o l i ­
ty  S z e p ty c k ie g o . S k a r g ę  p r z e c iw

s k o n f is k o w a n iu  te g o  lis tu  w  p r a ­
s ie  w n io s ła  G r. K a t. K i r i  < M e­
tr o p o lit a ln a . -

S ą d  ód c fa lil w n io sk i o o r o n y  i 
k o n fis k a tę  l is tu  p a s te r s k ie g o  za ­

tw ie r d z ił .

O n e s ec tysięcy osób zgrom adził
jubileusz polskiej organizacli

nu Śląsku C ieszyńskim
N a &tąsku Cieszy ńsu im  b y ta  ob  

ohoazonu  rżadka u roczy stość  70 -le - 
cia  istn ien ia  P o lsk ie g o  T o w . R oln i' 
czeg o , k tóre  p o ło ż y ło  du że  zasługi 
d la  pod n iesien ia  m a teria ln eg o  l ku l 
tu ra ln g eo  lu du  p o lsk ie g o  za O lzą.

Nic też dzlwhego, ie  na uroczysty 
obchód 7" lecia przybyły tłumy lud 
nóści polskiej d o  czeskiego Cieszy­
na, * 1 ałych M( ąw i ślą sk a  Cifei 
s r  liskiego. O b ch ód  zgromadził oko 
ło 10.000 osób

A B C  a p o r t o w e

W arszawa pokonała Kopenhagę 10:6
Pierwsze zwycięstwo w dani! -

W irnlomości. qo.<pod(irczc

Hbtbwuhtó giełd warszawskich
GIEŁDA

D ew izy; H olandia 287.10, Bei lin 
212.54; B ialG ela  89.95, Gdańsk ioO, 
H M shki 11.81, Kopenhaga 114.30. 
Londyn 25.62, M ediolan (Sprzedaż 
27.97; N o w  Jork  5.31,75, N ow y Jork 
(kabel) &.31 i 7/8, Oslo 128.65, P a ­
ryż 14.3-, F raga  18.33, Sztokholm 
lg2.10, Zurych  120,30.

papiery procentow e: g pTOc. poż. 
prem . inw est. I-e j em. 82.75, II em, 
83.75; 3 proc poż. prem . inwestyc. 
Sciiow a I em. 92,50, II *>m. 93.50; 4 
p t c c . państw, pnż. prem iowa dolaro­
wa 4i 23 —  41.09; 4 -roc. poz. kon­

solidacyjna B6.25 —  65.75 — 6(1 .0 0 ; 
4 5 pr« poż. wewn. pańatw. 63.50 
(tlrobne) 65.26 ; 5 proc. konwersyjna 
drobne) 67.00 (w ięk sze) 68.00.

L is iy  zastaw ne: 8 proc. i oblig. K o­
mun. Banku gosp. iraj. po 94.1)0 ‘ w 
p r o c .) ;  7 proc. i oolig . Komun. Ban­
ku gosp . kraj. po 83.25; 8 proc Ban­
ku rolnego 94.00 ; 7 proc. Banku roi 
nege 83.25; 5,5 proc. i oblig. K om un. 
Banku gósp. kraj. po 81.oO; 3 „ o r  
ziem skie dolar. gwar. kupon 55.18, 
4,5 proc ziem skie seria V  64.25; i  
proc W arszaw y (1933 r .)  73.25; 8

proe. poż. Szkolna 79.5D.
A k c je : B. Polski 124.00; W arsz. 

Tow. Fabr. Cukru 37.75; W ęgiel ib.OÓ 
M udizejów  17.76; Starachowice 41.50 
Lilpup 82.75; Ż y iardów  59.00.

Tendencja d lś  deWiż ettropejslllth 
ncocniejśza, dla atneryk Utrzymana, 
dia pożyczek  państw ow ych, listów za 
Stawnych I akcyj bez pow ażniejszych 
zmian. W  obrotach "ryw atn ych  3 
proc. rentt żiernśka (5000 z ł.)  50.75 
—  50.50) (10 0 0  zł.) 51 25 —  50.50.

GIEŁDA ZB 020W A
Pszenica jednolita, now ą 21.25 —  

21.75 żyto nowe 14.25 — 14.85; ję cż - 
m iró nowy 15.56 — iń.OO owies
I st. 15.25 —  15.75, rzepak ozim j 44.50 
— 45.50, wyka ózims ' 5.00— 80.00; .ną 
"a  pszenna gat. I 39.50— 42.00, gat. Il 
j0 .0 0 -3 2 .u 0 ; żyt. gat. I 26 .25  —27.00, 
eat. U l  po — lb .00 . żvtma razowa 
19.00 — 20.0C1; otręby pszenne grube
I I 50 —  12 00 ; średnie 10.75 - -  l l .2 5  
mi ikie 10.75— 11 25, żytnie 9.00— Ś.5Ó 
nartichy Inispie 19.50 — 20 U0 ; m a­

kuchy rzepr c 12.75 -  13.25; śrut 
cojow y 23.25 —  23.75: siano praso­
w ane 7., —  7.75; słoma prasov'ana
5.25 —  5.75.

ZWYCIĘSKA WALKA Z SUSł AIUI 
Od szereeu tygodni teren woj lubel­

skiego nawiediony Był plagą suslów i 
chomików Przystąpiono -więc do walki 
z Lyrni gzkódnikaml, przy cżym w pow. 
hrubieszowskim uddło się te zkodnlki 
całkowicie 'vytępić.

s i e w a m  Ul a  r o l n ik ó w
Dla rolników Woj. Warszawskiego 

przydzieliło Min. tloimctwa 280 slewrU- 
ków na dogodnych Warunkach kredyto­
wych i io cenach ulgowych.

ZBIORY W Ltl&ELSitlM 
Żbioiy na terenife woj. lubelskitSó 

przedstawiały się w ostatnich dwuch 
latach nastppująco: pszenica w 1936 r.
2 670.112 ąuintali, w 1937 r. 2.346.809 q. 
Kartolie — W 1936 r. 36.439.155 q., w 
19?7 r. -L 39.583.011 ą. Syto w 1936 r. — 
5.774.214 q., w 1937 r. 4.753.090 q. Owies 
w 193Ś r. — 3.015.533 q.. w 1937 r. — 
1.946.J04 q. Jeczmien w 1936 r. — 1.528.005 
ćj. w 1937 r. — 1.101.834 q. Buraki cu­
krowe w 1936 r. — 2.150.608 tj., w 1937 r. 
— 2.S21.1S7 q

WYNIKI ZAGOSPODAROWYWANIA
ŁĄK

Doskonałymi wynikami za| ospodaro- 
wywania łąk może się pochwalić Wołyń 
Kiedy bowiem jeszcze w roku ub. zago­
spodarowano łąk zaledwie 962 hektary, 
to jUż w roku bież. zagospodarowano 
prawie 2.330 hektarów. Spodziewane jest 
przy tym osiągnięcie w tym loku cyfry
3 tys. hektarów zagospodarowanych łąk.

DOBRY EKSPORT GILZ 
Doskonale rozwija się dotychczas pol­

ski eksport bibułek papierosowych 
(gilz). Polska .zywozl gilzy nie tylko do

wielu krajów europejskich, ale nawet i 
do państw poza oceanicznych, jak Indie, 
Australia, Chiny 1 bbie Ameryki. W 
Meksyku nawet np. przywóz z Polski 
pokrywa 60 proc zhpotrzeoowunia na 
ten towai

ZJAZD DROBNEGO ROLNICTWA 
Prezydium Centr. Tow. Org. i Kółek 

Roln. ustaliło już termin dorocznego 
wielkiego zjazdu gospodarczego drobne­
go rolnictwa na dzień 16 października w 
Warszawie.

ŻAtNTERE8 O r a n i e  TARGAlill 
JĘCZMIENNYMI 

Zainteresowanie rozpoczynającymi się 
w dniu tl  b. m. w Poznaniu VH-ymi o- 
gólmpolskimi targami na jęczmień bro­
warny 1 słód piwov arski Jest batdż„ du­
że Główna prżyczyria leży W tym, że o- 
becnie nie jest Wyjaśniona sytuacja cen 
jęczmienia. W targach biorą udział wy- 

! slawcy z całej Polski. Ceny jęczmienia 
j na targach osiągają S — 4 zl. wiecej na 
i 100 kg., ze względu na zwiększony zjazd 

kupców- i przedstawicieli browarów. Pro­
ducenci. którzy wykażą się najlepszą 
jSkościd Jęćżrnienia browarnianego zo­
staną wynagrodzeni nagrodami pienięż­
nymi, w naturze (nawozy sztuczne) oraz 
dj-plo.nami Izb Rolniczych. 
ZMNIEJSZANIE SIE ZYSKÓW BANKÓW 

NOWOJORSKICH 
Wielkie banki amerykańskie dotkliwie 

odczuwają stały spadek swych zysków. 
Jest tb wynikieiii obecnej sytuacji go­
spodarczej. Zmniejszyły się _bowiem za­
potrzebowanie na pożyczki, a banici mu­
siały reinwestować kapitały w papie­
rach wartościowych państw*.

W  iiirouę w ieczb ren . w  K op en iia - 
dze w o b ę c  S.OOO w in zó w  to te g ra n y  
został m ięd zy m ia stow y  m ecz  b o k ­
sersk i W arszaw a —  K open h aga . 
Z w y c ię ż y l i  rfepruzi nts cja. W arsza ­
w y  w  stOSbnku 10:6. Z aW odłiic j 
pbiScy, jak  aa  y »e zą te k  sezonu  w a l 
cz y li  bardzu d ob rze . W y ró żn ić  n a ­
leży  sp e c ja ln ie  C zortk a , K o lcz y ń ­
sk iego  1 K ow a lsk ieg o .

IV W adze m u sze j —  Kuthuic p o ­
k o n a ł zd e cy d o w a n ie  na p u n k ty  F re  
d ricksena .

W  k o g u c ie j —  S ob k ow ia k  p rze ­
gra ł z  _ R asm ussenem . W y n ik  len  
•crzyWdzi Pniaka K tóry m im o  o - 
trzyM an j eh d w ó c l. o s trżeżeó  m iał 
w ygranr. W alkę.

W  p ió r k o w e j —  C zortek  W; g ra ł 
w y s o k o  n »  p u n k ty  z Jespersesen.

W  le k k ie j —  K o w a lsk i od n iósł 
zw y c ię s tw o  tlad M ath iśeiieiń . P ierw

sza rund; należała  do Duńczyka, 
dv-ie ostatnie wygrał Polak.

W i>( średniej — Kolczyński po­
konał Jacobsena, mając zdeeydiwa 
ną przewagę.

W średni 6j —  Ożarek przegnił z 
Chris'ensenem na punkty. Zwycię­
stw u Christeńśena najtnp*4niej a- 
śhiżone.

W  rółciężkiej —  Doroba odkiosl 
ule/ń! czhe zwycięstwo ha ptihkty 
nad I eiiuanem.

W wadze ciężkiej — Sowiński 
uległ Gramstrupowi na punkty. Po 
lak otrzyma! tę drugiej i trzeciej 
rundzie dwd ustrzeżenia za trzy 
łnattie jirZeclwnika. Dzięki cemu 
Duńczyk wygrał walkę.

Następny metz również i  repre­
zentacją Kopenhagi odbędzie się w 
piątek wieczorem.

Święto sportowe poiitl*
Staranierh P o licy j iegu h iubu Spor­

tow eg o  odbędą się w W arszawie 
w dniacli 1 5 , 16 I 17 WrzusRii Do­
roczne Zaw ody Spurtowe P. P. tn. st. 
W arszaw y.

Podajem y program^ za w od ów : 
Czv/artek, 15 wrześn a. godz. 9 — 

Zaw ody strzeleckie —  na Strzelnicy 
Szczęśfiwickiej; god z. 9 —  K oszy­
kówka i siatkówka (póifm a!v) -  na 
tadionie W. P .; g'oaz. 16 —  (finały).

p iątek. 16 w fześn .a : godz. 9 —  Po- 
wifńnle i d c fii da zaw odników  — na 
stadiom W . fk ; godz. 9 — Zaw ody 
strzeleckie —  na StrzcPricy SzCzęśii- 
wickidi; godz 9.45 —  ZdWudy L>!;’ .o - 
atfl tyczne —  ha stadionie W . p . ; 
godz. 14 Pu" ;g  kolais^i szusowy —
stan i t leta obok  przysłani P. K. S 
ni. M iedzeszyńska; godz. 14 -  Z.\

! ,

Zaw ody m arszow e —  5tart. met 
przy przystani P I.5, ul. .Miedzeszyn 
Ska; gódz. ]P — Ruzdanife riagrod -  
na przystani P. K. S .; god z 20 0 ■ 
Zabaw a taneczna —  na przystat

«  itęp „a  zaw ody bezp atnie. N 
zabawy dla ozfonków  bezpłatnie -  
dla gości 1 zl.

u o d ' pływackie — na piywahii Ż. i

S ob „ia , 17 września- godz. 10 — 
Zau ^dy lekku-atletyczr.e (f.naly) — 
na stad onie W . P .; god z. 14 .3 0  —

j ę d r z e j o w s k a
ćw ierćfinale m istrza :*  v 

A m e ry k i
i , W  środs w zn o w io n e  zostały w 

Forest Hilis, po przerw ie spoŃudi>- 
! wątfej deszczem uistrzustw a teni­

sow e  A m S ryk i. ja u w ig a  ię d r z e jo w -  
ka w a lczy ła  z W orim a n . b ijąc ją 

6:4, 6:2. P o  tym  zw y c ięstw ie  P olka  
za k w a lifik ow a ła  się d o  ćw ie rć fin a ­
łów .

i
1



ABC -  NOWINY CODZIENNE -  Str. 6

3.-

S pol/cam e

Powstanie
C h a m b e rla in a  z M ille re m

Niemców SMecucn
o f i c j a l n i e  s t w i e r d z a j ą  w ł a d z e  c z e s k i e

P R A G A , 14 9. W  m . H a b e r -  i ty js k i  N e v il le  C h a m b e r la in  p r z e -  
s p ir k  ( o k r ę g  F a lk e n a u )  d o s z ło  | s ła ł d z iś  k a n c le r z o w i H it le r o w i
d z iś  ra n o  d o  p o w a ż n y c h  z a jś ć  m ię  
d z y  tłu m e m , l ic z ą c y m  2000 N ie m ­
c ó w  s u d e c k ic h  i ż a n d a r m e r ią  c z e ­

rsk ą .
P o c z ą te k  ro z r u c h o m  d a ło  s ta r ­

c ie  m ię d z y  k o m u n is ta m i i N ie m ­
ca m i. W  cz a s ie  z a jś ć  ż a n d a rm e r ia  
u a ła  s a lw ę  d o  t łu m u  N ie m c ó w , 
k tó r z y  r z u c il i  s ię  n a  b u d y n e k  żan  
J a r m e r ii , z a b ie r a ją c  z e ń  d w a  k a ­
r a b in y  m a s z y n o w e , g r a n a ty  r ę c z ­
ni i 40 s k r z y ń  z a m u n ic ją . N a 
m ie js c e  w y p a d k ó w  p r z y b y iy  z 
F o lk e im U  s a m o c h o d a m i o d d z ia ły  
ż a n d a r m e r ii . M ię d z y  ż a n d a rm a m i 
1 lu d n o ś c ią  n ie m ie ck ą  w y w ią z a ła  
s ię  w a lk a . W k r ó t c e  p o te m  n a  m ie j 
s ce  s ta rc ia  w y r u s z y ły  w o js k o w e  
a a m o ch o d y  p a r e e r o * .

15 ż a n d a r m ó w  c z e s k ic h  z o s ta ło  
z a b ity c h . S t r a ty  N ie m c ó w  s u d e c ­
k ich  n ie  są  zn an e.

Ja w n e  po w stan ie
P R A G A , 14. 9. D z iś  w ie c z o r e m  

r a d io s ta c ja  c z e c h o s ła w a c k a  u g ło -  
siła p r z e g lą d  s y tu a c ji  w e w n ę t r z ­
n e j w  p a ń s tw ie , w  k tó r y m  z o s ta ło  
s tw ie r d z o n e ,1 że  o s ta tn ie  in c „ d e n ty  
na ibszara.4 s u d e c k ic h  p r z y b r a ły  
charakter o tw a r te g o  p o w s ta n ia . 
R o m u r iik a t  s tw ic r a z a , że  m ię d z y  
p o lic ją , ż a n d a r m e r ią  i w o js k ie m  
w  w ie lu  m ie js c o w o ś c ia c h  doszło 
d o  krwaw y e b  s ta rć  z p o w s ta ń c a ­
m i, jzb ro jon ym i w  k a r a b in y , g r a  
naty ręczne i  k a r a b in y  m a s z y n o ­
we. K o m u n ik a  i. tw ie r d z i , ż e  o g n i ­
sk a  powstali ia, z w y ją t k ie m  j e d ­
n e g o , zostały o p a n o w a n e . L ic z b a  
o f ia r  z a jś ć  w y n o s i  23 z a b it y c h  i 
75 r a n n y c h . W  k o ń c u  k o m u n ik a t 
s tw ie r d z a , ż e  d u c h  p o w s ta n ia  n ie  
został jeszcze s t łu m io n y , a r z ą d  
z  u w a g ą  ś le d z i  r o z w ó j  w y p a d k ó w  
i  p r z e d s ię b ie r z e  k r o k i , m a ją c e  z a ­
p o b ie c  r o z s z e r z a n iu  s ię  p o w s ta n ia .

W t y m  c e lu  stan  w y ją t k o w y  
z o s ta ł r o z c ią g n ię t y  n a  o k r ę g i  G ra s 
lit z  i  J o a cd im s th a l

O b e c n ie  w ię c  s ta n  w y ją t k o w y  
o b o w ią z u je  w  o k r ę g a c h  F,ger. 
G ra s litz , N e u d e c k , J o a c h iir s lh a l ,  
F a lk e n a u  E lb o g e n , K a r ls b a d , 
K a a d e n , P r e ss n itz , K r r m a u . T a -  
c h a u  i  B is c n o fte in it z .

A re szto w a n ie  

p o s łó w  niem ieckich
K A R L S B A D , 14 3. .We d łu g  d o ­

n ie s ie ń  ze ź r ó d e ł  cz e sk ich , z a a re -  
jz t o w e n o  k ilk u  s u d e c k ic h  p o s łó w  
oraz znaczną i lo ś ć  u rz ę d n ik ó w  
partii. W śród  z a r r a s z t o w a n y c h  
z n a jd u je  s ię  r ó w n ie ż  p o s e ł  K u n - 
rael, k t ó r y  z o s ta ł  z a trz y m a n y  
przez p o l i c ję  c z e s k ą  w c h w il i  g d y  
starał >ię u s p a k a ja ją c o  w p ły w a ć  
na lu d n o ś ć  w G o rk a u  (w  z a c h o d ­
nio caesk in . z a g łę b iu  w ę g ło w y m )

Aresztowań d o k o n u ją  o d d z ia ły  
ż a n d a r m e r ii  o r a z  u z b r o jo n e  b o ­
jó w k i k o m u n is ty c z n e .

buza  l ic z b a  N ie m c ó w  zo s ta ła  
pezy p o m o c y  p o l i c j i  p o b r a n a  d o  
wojska, u m u n d u r o w a n a  i o d e s ła ­
na  na te r y to r iu m  cz e sk ie .

P o d o ła n ie  re ze rw is tó w
B E R L IN . 14 9. D o n o s z ą  z  E g e r : 

N a  te r e m e  S u d e t ó w  w o js k o w e  
w ła d z e  c z e s k ie  w e z w a ły  d o  s z e r e ­
g ó w  z  O D O w iązkiem  n a ty c h m ia s to  
-rego s ta w ie n n ic tw a  m ę ż c z y z n  -  

r e z e r w is t ó w . P r a w d o p o d o b n ie  c h o  
d z i  tu  o  w e z w a n ia  r e z e r w  a tów  n a  
ć w ic z e n ia , p r z e p r o w a d z a n e  r ó w ­
n ie ż  w  in n y c h  o k r ę g a c h  C z e c h o ­
s ło w a c ji .  J a k  s ły ch a ć , w e z w a n ia  
ta k ie  o tr z y m a ło  w ie le  ty s ię c y  
N ie m c ó w  s u d e c k ic h , k tó r z y  j e d ­
n a k  n ie  s ta w ia ją  s ię  d o  o d d z ia ­
ł ó w  a rm ii c z e s k ie j.

Spotkanie Cham berlaina 

z  H itlerem
B E R L IN , 14. 9. P r e m ie r  b r y -

d e p e sz ę  z p r o p o z y c ją  o d b y c ia  
w s p ó ln e j k o n fe r e n c ji ,  w  c e lu  w y ­
n a le z ie n ia  p o k o jo w e g o  r o z w ią z a ­
n ia  s p r a w y  s u d e c k ie j.

P o  p o z y ty w n e j o d p o w ie d z i  kan  
c le rz a  H it le r a  u s ta lo n o , że  p r e ­
m ie r  C h a m b e r la in  w y s ta r tu je  w e  
c z w a r te k , d n ia  15 b m . o  g o a z . 8.30

rada  H e n le in a  z c z ło n k a m i m is j i  
R u n c im a n a .

R o z m o w a  ta  o d b y ła  s ię  o  g o d z . 
11.45 w A s c h .  P r z y  r o z m o w ie  
p r ó c z  H e n le in a  i c z ło n k ó w  m is ji
—  G w a tk in a , F e t o  i  H e n d e r s o n a
—  o b e c n i  b y l i  p o s ło w ie  K a r l  H e r ­
m a n n  F r a n k  i K u e n z e l. H e n le ln  
w s k a z a ł na  s ta le  w z r a s t a ją c ą  l i ­
c z b ę  o f ia r  ś m ie r te ln y c h  i  n a

r a n o  z  lo tn is k a  H e sso n  dc M o -  b ru ta ln a  z a r z ą d z e n ia  p r z e c iw k o
n a c h iu m , sk ą d  o d le c ie ć  m a  d a le j 
d o  B e rch te s g a d e n .

P r p m ie r o w i to w a r z y s z y ć  b ę d ą  
je g o  n a jb liż s z y  d o r a d c a  o s o b is ty  
s ir  H o ra ch  W ils o n  o r a z  s z e f  w y ­
d z ia łu  E u r o p y  ś r o d k o w e j F ore i g r  
O f f i c e  —  S tra n g .

N iespodzianka 

dia P a ry ta
P A R Y Ż , 14. 9 W ia d o m o ś ć  o  z a ­

m ie r z o n y m  w y je ź d z ie  p r e m ie r a  
C h a m b e r la in a  d o  B e r c h te s g a d e n  
p r z y ję t a  zo s ta ła  w  P a r y ż u -  ja k o  
n ie sp o c iz !a n k a , ty m b a r d z ie j ,  ż e  
je s z c z e  w  c ią g u  d z is ie js z e g o  
p r z e d p o łu d n ia  z a p r z e c z a n o  w  P a ­
r y ż u  k a te g o r y c z n ie  in fo r m a c ji ,  ja  
k o b y  D a la d ie r  w  n o c ^  z w t o r k u  
n a  ś r o d ę  o d b y ć  m ia ł  r o z m o w ę  te ­
le fo n ic z n ą  z C h a m b e r la in e m .

J a k  w y n ik a  je d n a k  o b e c n ie  z 
o ś w ia d c z e n ia  p r e m ie r a  D a la d ie r , 
o d b y ł  o n  is to tn ie  w e  w to r e k  p ó ź ­
n y m  w ie c z o r e m  te le fo n ic z n ą  r o z ­
m o w ę  z  C h a m b e r la in e m , p r z y  
c z y m  r o z w a ż a n o  e w e n t u a ln o ś ć  za  
s to s o w a n ia  ja k iś  w y j t ą k o w y c h  
m e t o d  d z ia ła n ia , k tó r e b y  p o z w o ­
l i ły  n a  b e z p o ś r e d n ią  w y m ia n ę  p o ­
g lą d ó w  z N ie m c a m i n a  rze cz  p o ­
k o jo w e g o  r o z w ią z a n ia  s p r a w y  su ­
d e c k ie j.  'U * .

Zado w o le nie  w  Berifhie

B F .R L IN , 14. 9. W ia ś«  m o ś ć  o 
p t z y je ź d z ie  p r e m ie r a  C h a m b e r ­
la in a , w y w o ła ła  w  k o ła c h  p o l l ty -  
c z n y c n  B e r lin a  d u ż e  w ra ża n ie . 
K o ła  u r z ę d o w e  n ie  k r y ją  s w e g o  
z a d o w o le n ia  z z a p o w ie d z ia n e g o  
sp o tk a n ia  o b u  m ę ż ó w  s ta n u , k tó ­
re o c e n ia n e  je s t  w  B e r lin ie , ja k o  
d o w ó a  ż e  W . B r y ta n ia  u s i łu je  
z n a le ź ć  k o m p r o m is  w  o b e c n e j  s y ­
t u a c j i .  C a łe  ż y c ie  p o l i ty c z n e  przp. 
n io s ło  s ię  te r a z  z B e r lin a  do 
B e r c h te s g a d e n , g d z ie  p r z e b y w a  
k a n c le r z  w  o to c z e n iu  s w o ic h  m ia ­
r o d a jn y c h  d o r a d c ó w .

O św iadczenie  R ibentroppa
P R A G A , 14 .. 9 . M -n  S p r a w  

Z a g r . R z e s z y  R ib b e n tr o n  p r z y ją ł  
w  ś r o d ę  z n a n e g o  d z ie n n ik a rz a  
V a r d  B r ic e  i  o ś w ia d c z y ł ,  w  z w ią z ­
k u  z w iz y tą  p r e m ie r a  C h a m b e r ­
la in a , c o  n a s tę p u je : J a k o  m in is te r  
S p r . Z a g r . m o g ę  piana z a p e w n ić , 
że  d e c y z ja -  C h a m b e r la in a  z o b a ­
cz e n ia  s ię  z k a n c le r z e m  n a p e łn ia  
m n ie  s z c z e r y m  z a d o w o le n ie m . J e ­
s te m  p r z e k o n a n y , ż e  o s o b is ta  r o z ­
m o w a  p o m ię d z y  a z e ft .n  rz ą d u  
a n g ie ls k ie g o  i n ie m ie c k ie g o  m o ż e  
z n a cz n ie  p r z y c z y n ić  s ię  d o  r o z ­
w ią z a n ia  p r o b le m u  s u d e c k ie g o , 
ja k  i w p ły n ą ć  n a  u k sz ta łto w a n ie  
s ię  s to s u n k ó w  m ię d z y  n a s z y m i 
p a ń s tw a m i. B y ło  o d  d a w n a  m o im  
p r a g n ie n ie m , a o y  H it le r  s p o tk a ł 
s ię  z C h a m b e r la in e m  i c ie s z e  s ię , 
że  p r a g n ie n ie  to  z o s ta je  z r e a liz o ­
w a n e  p r z e z  C h a m b e r la in a , k tó r e ­
g o  re a ln e  u s to s u n k o w a n ie  s ię  d o  
z a g a d n ie ń  p o lity k i z a g r a n icz n e j 
n a u c z y łe m  się  ce n ić , ja k o  a m b a ­
s a d o r  n ie m ie c k i  w  L o n d y n ie  i  o  
k tó r e g o  d o b r e j  w o l i  je s te m  p r z e ­
k o n a n y

Konferencja Henleina 

z  R u n o m a n e m
P R A G A , 14. 9. Z a r z ą d  n ie m ie c ­

k ie j p a r t i i  s u d e c k ie j w  E  ;er  o g ło ­
s ił  n a s t ę p u ją c y  k o m u n ik a t  o  p r z e ­
b ie g u  d z is ie js z e j  r o z m o w y  K o n -

N ie m c o m  s u d e ck im  o v a z  n a  r o z ­
w ó j s y t u a c j i  w  o s t r t n ic n  g o d z i ­
n a c h . Z a k o m u n ik o w a ł on  r ó w n ie ż  
c z ło n k o m  m is j i  lo r d a  R u n c im a n a , 
że  z w o ln i ł  d e le g a c ję  d o  r u k o w a ń  
z r z ą d e m  z j e j  z a d a ń , p o n ie w a ż  
w y d a r z e n ia  na te r e n ie  S u d e tó w , 
s p o w o d o w a n e  w y łą c z n ie  p r z e z  p o ­
s tę p o w a n ie  rz ą d u , z n is z c z y ły  p o d  
s ta w ę  r o k o w a ń .

H e n le in  o ś w ia d c z y ł  d a le j ,  że  
is to tn e  i n a t y c h m ia s to w e  u rz e ­
c z y w is t n ie n ie  zą a a ń  p a r t i i  w c ią ż  
je s z c z e  s tw o r z y ło b y  m o ż n o ś ć  p o d  
ję c ia  ro z m ó w  z r zą d e m , p r z y  czy m  
je d n a k  8 p u n k tó w  k a r is b a d z k ic h  
w ż a d n y m  r a z ie  n ie  m o g ło b y  ju ż  
s łu ż y ć  za  p o d s ta w ę  ty c h  r o k o w a ń  
H usi b y ć  b o w ie m  w zięte, p o d  u -

w a g ę .  p r a w o  s a m o s ta n o w ie n ia  
N ie m c ó w  s u d e c k ic h  o  sw y m  l o ­
s ie .

-P rz e w id y w a n ia

niem iecKie
B E R L IN , 14. 9. R z e c z n ik  n ie ­

m ie c k ie g o  m in . s p r a w  za g r . o -  
ś w ia d t z y ł  d z iś  m . in ., że  tr u d n o  
p r z y p u s z c z a ć , a ż e b y  p a ń s tw a  d e ­
m o k r a ty c z n e  c h c ia ły  p r z e c iw s t a ­
w ić  s ię  w s z e lk im i s i ła m i za sa d z ił 
s a m o s ta n o w ie n ia , o k łó r ą  w a l­
c z y ły  p o d c z a s  w o jn y  ś w ia to w e j .

Z e r w a n ie  r o k o w a ń  m ię d z y  rz ą  
d em  p r a s k im  a  N ie m c a m i s u d e c ­
k im i s p o w o d o w a ło  w z r o s t  n a p rę ­
że n ia , a le  n ie m ie c k ie  c z y n n ik i 
r z ą d o w e  w y r a ż a ją  n a d z ie ję , ze  
r o z w a g a  p r z e w a ż y  i że  n ie  d o j ­
d z ie  d o  k r y ty c z n y e n  w y p a d k ó w .

P a n u je  tu  r ó w n ie ż  p r z e k o n a ­
n ie , że  s ta n o w is k o  F r a n c j i  s t a je  
s ię  b a r d z ie j  k o m p r o m is o w e . R o z ­
w ią z a n ie  p r o b le m u  s u d e c k ie g o  
m u ci je d n a k  n a s tą p ić  ja k n a js z y b -  
c ie j ,  p o le g a ć  o n o  m o ż e  je d y n ie  —  
z d a n ie m  r z e c z n ik a  —  n a  u d z ie le ­
n ie  N ie m c o m  s u d e ck im  p r a w a  
s a m o s ta n o w ie n ia .

Postąp y  p o w sta ń có w
n a d  r z i k ą  E b r o

S A L A M A N K A , 14. 9. O s ta tn i 
k o m u n ik a t  k w a te r y  g łó w n e j p o ­
d a je , źe n a  o d c in k a  rz e k i 
E b r o  p o w s t a ń c y  z d o b y l i  s t i n o w i-  
s k a  n ie p r z y ja c ie ls k ie ,  D i o ^ c  d o  
n ie w o l i  p o n a d  100 je ń c ó w  i  za d a ­
ją c  p r z e c iw n ik o w i  z n a c z n e  s tr a ­
ty . N a  p o z o s ta ły c h  f r o n t a c h  n ie  
z a n o to w a n o  p o w a ż n ie js z y c h  w y ­
d a rz e ń . P o d c z a s  v- c z o r a js z y c h  
w a lk  p o w ie tr z n y c h  s t r ą c o n o  2 sa ­

m o lo ty  n ie p r z y ja c ie ls k ie .  Jecren  
z n ic h  f y lą d o w a ł  n a  te r y to r iu m  
p o w s ta ń c z y m . P i lo t a  w z ię t o  do 
n ie w o li .

W  n o c y  z  10 n a  11 d. m . lo t n i ­
c y  z b o m b a r d o w a li  o b ie k ty  w o j­
s k o w e  w  p o r c ie  A lm e r ia ,  a  n o cy  
n a s tę p n e j lo t n is k o  w  P r a t  d e  L c -  
o r e g a t , g d z ie  s p ło n ę ły  m a g a z y n y  
i h a n g a r y  o r a z  z a k ła d y  w o js k o ­
w e.

Krwawe incydenty w Palestynie
Do Betleem wysłano posiłki wojska

LONDYN, 14. 9. Po dwóch dniach 
w zgięajego s p o k o ju  w  raiestynie, 
dzień dzisiejszy znów oDiitował w  
K rw aw e incydenty, w K tórych  k il ­
kanaście osób poniosło śmierć. Na 
drodze, ciągnącej się wzdłuż pół­
nocnej granicy Palestyny, podłożo­
no pod autobus arabski minę lądo­
wą, wskutek wybuchu 10 Arabów 
poniosło śmierć, a 10 zostało ran­
nych.

Poza ofiarą wczorajszego napadu 
powstańców, na autobus żydowski 
koło Safed, Jakubem Klingerem,

adwokatem, członkiem palestry b ry  
tyjskiej w Palestynie, który został 
zabity m  miejscu, dziś imart w  
szpitalu postrzelony ciężko w  czasie 
napadu dr. Jozei Scumen.

Ubiegłej nocy banda arabska na­
padła na noste runek policji w 
Betleem. Z Jerozolimy wysłno d« 
Betleem posiłki wojska i policji

W Jaffie ciężko ranny zastał po­
licjant brytyjski, a koło Jonin żoł­
nierz brytyjski Wreszcie w pólu u c- 
nej dzielircy erozolimy zabitych 
zostało 2 Arabów.

U armii czerwonej wzmaga się
r o z l u ź n i e n i e  d y s c y p l i n y

M O SK W A , 14. 9. Rozluźnienie dys I O ficerow ie nie m ają zupełnie au to- 
:ypliny w ari iii erw onaj w zm aga rytem  u żołnierzy. Ż o ln ie -te  ignoru- 
się coraz bardziej. Alożna to  za ob s .r -1  ją  rozkazy, w yk łóca ją  się ze sw ym ininillo A nin łirllrri ma nmti rln/ti! _ln i ! —___ 7 -__—_____ t.________wować nie tylko na orowincji, aie i 
w w szystkich  więKSzych miastach 
ZSRR, a zwłaszcza w Moskwie.

Sekretarz partyjny na Ukrainie organizow ał

N a p a d y  t t a r r o r y s t y c w i
na przedstawicieli władzy sowieckiej

M O S K W A , 14. 9. S o w ie c k ie  o r ­
g a n y  b e z p ie c z e ń s t w a  w y k r y ły  na  
U k ia in ie  n o w ą  o r g a n iz a c ję  n a c jo ­
n a lis ty c z n ą , k tó r e j o ś r o d e k  z n a j­
d o w a ł  s ię  w  W in n ic y . W  zw ią zk u  
z tą  s p r a w ą  d o k o n a n o  m a s o w y c h  
a re s z to w a ń  w  o b w o d z ie  w in n ic -  
k m .

J a k  u sta liło  d o c h o d z e n ie , ta jn a  
o r g a n iz a c ja  k o n t r r e w o lu c y jn a  
s k ła d a ła  s ię  z  w y b it n y c h  c z ło n ­
k ó w  k o m u n is ty c z n e j p a r t i i  U k r a ­
in y , n a le ż ą cy ch  d o  o p o z y c j i  n a c ­
jo n a lis ty c z n e j .  W śró d  a r e s z to w a ­
n y c h  z n a jd u ją  s ię : p r z e w o d n i­
c z ą c y  s o w ie c k ie j  k o m is ji  k o n tr o li  
S p iw u k , s e k r e ta r z  o b w o d o w e g o  
k o le g iu m  p a r t y jn e g o  —  J a n so n , 
p r z e w o d n ic z ą c y  m ie js c o w e g o  o d ­
d z ia łu  z w ią z k ó w  z a w o d o w y c h  —  
K r y c z k o w s k i ,  c z ło n e k  k o m is ji  k o n  
t r o l i  —  G a s z y ń sk i, d w ó c h  s e k r e ­
ta r z y  o b w o d o w e g o  k o m ite tu  p a r ­
t y jn e g o  —  C z e r n ia w s k i i  B ig a j ło ,  
k ie r o w n ik  k a n c e la r i i  p a r t y jn e j  —  
S z y łu w , s e k r e ta r z  r e jo n o w e g o ' k o ­
m ite tu  k o m u n is ty c z n e g o  —  Ż a r ­
sk i, k ie r o w n ik  r a d io s t a c ji  lo k a ln e j 
—  M ic h a jło w , p r z e w o d n ic z ą c y  k o  
m ite tu  k o m u n is ty c z n e g o  w  m ie j ­
s c o w o ś c i  T r o ś c ia n ie c  —  Ł o b a n o w , 
s e k r e ta r z e  p a r t y jn i  —  B iłu g ó ts k i, 
K a ła b a lm  -  U s z a k o w s k i i B r e n -  
n e r , o r a z  s z e r e g  in n y c h  d z ia ła c z y  
k o m u n is t y c z n e j p a rtii U k ra in y .

P o z a  ty m  w  r e jo n ie  c h m ie ln ic ­
k im  d o k o n a n o  s e n s a c y jn e g o  a -  
r e s z to w a n ia  m ie js c o w e g o  s e k r e ­
ta rze  p a r t y jn e g o  —  G o r o c h o w a , 
k t ó r y  z a jm u ją c  o d p o w ie d z ia ln e  
s ta n o w is k o , k ie r o w a ł r u c h e m  p o ­
w s ta ń c z y m  i o r g a n iz o w a ł  n a p a d y  
t e r r o r y s ty c z n e  na p r z e d s ta w ic ie l i  
w ła d z y  s o w ie c k ie j .

W y k r y c ie  n o w e j  o r g a n iz a c ji  
n a c jo n a lis t y c z n e j na U k r a in ie  w y  
w o ła ło  ty m  w ię k s z e  w ra ż e n ie , że

Postępy
w o j s k  j a p o ń s k i c h
T O K IO , 14. 9. A g e n c ja  D o m e . 

d o n o s i z T a iy u a n  w  p r o w in c j i  
S zan si, ż e  o d d z ia ły  ja p o ń s k ie  z d o ­
b y ły  m ia s to  C z u n g tu , p o ło ż o n e  n a  
le w y m  b r z e g u  r z e k i  Ż ó łte j .

w e d łu g  n ie d a w n e g o  o ś w ia d c z e n ia  
p e łn o m o c n ik a  S ta lin a  w  K i jo w ie  
—- C h r u s z c z o w a , o ś r o d k i u k r a iń -

s k ie g o  r u c h u  p r z e c iw s o w ie c k ie g o  
zo s ta ły  ju ż  r z e k o m o  z l ik w id o ­
w a n e .

K
Szkoły klasztorne i ż y c m k l e

z l i k w i d c i w f l n o  w  A u s t r i i
W IE D E Ń , 14. 9. Z  r o z p o c z ę c ie m  

n o w e g o  r o k u  s z k o ln e g o  z a m k n ię ­
te  z o s ta ły  w  A u s tr i i  w s z y s tk ie  
p r y w a tn e  s z k o ły  w y z n a n io w e , a 
w ię c  is tn ie ją cą  przy  k la s z to r a c h

Trzęsienie ziemi
n a  S e m m e r i n g u

W IE D E Ń , 14. 9. N a  S e m m e r in -  
g u  o d c z u to  w c z o r a j  w  n o c y  p o ­
n o w n ie  s iln e  tr z e s ie n ie  z iem i.

o ru z  s z k o ły  ż y d o w s k ie .
S z k o ły  k la s z to r n e  z o s ta ły  u p a ń ­

s tw o w io n e , zaś s z k o ły  ż y d o w s k ie  
z r e d u k o w a n e  d o  je d n e g o  g im n a ­
z ju m  p r y w a t n e g o  w  W ie d n iu . 
W o b e c  te g o , z  6 ty s. u c z n ió w  ż y ­
d o w s k ic h , s tu d iu ją c y c h  d o t y c h ­
cza s  w  g im n a z ja c h  w ie d e ń s k ic h , 
b ę d z ie  m o g ło  o d tą d  p o b ie r a ć  n a ­
u k ę  ty lk o  400  o s ó b  o b o jg a  p łc i . 
W y ją te k  s ta n o w ią  p r y w a t n e  s z k o ­
ły  cz e sk ie , k tó r y m  p o z o s t a w io m  
m o ż n o ś ć  e g z y s te n c ji  n a  r o k  s z k o l­
n y  3 8 -3 9 .

dow ódca.™  i pom im o w yraźn ego roz ­
kazu Stalina i W orosz y łow a  ,.o w za­
jem nym  proletariackim  pozdrow ie­
niu", nie oduają oficerom  honorów .

P izypom ina  to  nastrój z 1917 r „  
kiedy słynnym  „rozkazem  nr. 1“  Kry- 
lenki zostało zniesione salutowanie 
w  armii carskiej.

Incydenty
w  K ł a j p e d z i e

KŁAJPEDA, R .  9. O stosunku mie­
szkańców  kraju k laipcdzkiego d o  Li­
tw inów  św iadczy w ym ow nie nastę­
pujący fakt;

O to w kraju kłajpedzkim miał się 
o d b y ć  szereg gościnnych  w ystępów  
litewskiego teatru pań stw ow ego. —  
W szystkie plakaty, rozw ieszone w  
Kłajpedzie i okolicy , zawiadam iająca 

o  w ystępach, zostały  bądź zdarte, 
bądź zam alow ane znakiem sw astyki 

W  związku z , zdzieraniem plaka­
tów  poncia  litewska zatrzym ała w cz o  
raj w  Kłajpedzie dw ie osoby .

l ^ a S a s f i r o f a
p o d  B ia ła g ro d sm

B IA Ł O  G R Ó D , 14. 9 . N a  l in ii  
B ia lu g r ó d  —  S e r a je w o , p r z y  nLi- 
c j i  U ż y ck a  P o ż e g a , z d e r s / ł  s ię  p o ­
c ią g  p o ś p ie s z n y , id ą c y  w  k ie r u n ­
ku B ia ło g ro d u , z  p o c ią g ie m  to ­
w a r o w y m . W  k a t a s t r o f ie  z g in ę ło  
5 o s ó b . I l o ś ć  r a n n y c h  n ie  je s t  
je s z cz e  d o k ła d n ie  zn a n a .

D e m u g te r  p o b f ig
KpŁ Janusz z d o b y ł G ordon -B en n ette ’ a

Prowizoryczne wyniki zawodów balonowych
A e r o k lu b  b e lg i js k i  p o d a je  n a ­

s tę p u ją c ą  k la s y f ik a c ję  b a lo n ó w , 
b io r ą c y c h  u d z ia ł w  z a w o d a c h  o  
p u c h a r  G o r d o n  -  B e n e tta .

S ie d e m  b a lo n ó w  ju ż  w y lą d o ­
w a ło , a  o  p o z o s ta ły c h  d w ó c h , t. j .  
,,P o lo n i i "  i , . S - 1 1 "  (B e lg ia )  n ie  
o tr z y m a n o  je s z c z e  ż a d n e j w ia d o ­
m o ś c i .

P olacy zw yc ię ża li
Z  d o t y c h c z a s o w e j,  n ie o f ic ja ln e j  

k la s y f ik a c ji  w y n ik a , że  d w a  b a lo ­
n y  p o ’ sk ie  z a jm u ją  p ie r w s z e  m ie j 
s ce . P ie r w s z e  b a lo n y : „ L O P P " ,
p i lo t o w a n y  p r z e z  k a p ita n a  J a n u ­
sza , k tó r y  w y lą d o w a ł  w  B u łg a r ii , 
p r z e le c ia w s z y  1600 k m . n a  a r u g im  
m ie js c u  je s t  b a lo n  „W a r s z a w a " ,  
p i lo to w a n y  p r z e z  in ż. K r z y c z k o w -  
s k ie g o , k t ó r y  p r z e le c ia ł  1470 k m . 
B a lo n  te n  w y lą d o w a ł  w  R u m u n ii. 
T r z e c ie  m ie js c e  z a ją ł D alon f r a n ­
cu sk i „ M a l le t " ,  p i lo to w a n y  p r z e z

D o lfu s s a  —  1400 k m . D e m u y te r  
n a  b a lo n ie  „ B e lg i c a "  z a ją ł c z w a r ­
te  m ie js c e  z 1350 km . O b a  te  b a ­
lo n y  lą d o w a ły  w  R u m u n ii. P ią te  
m ie js c e  z a jm u je  B e lg  Q u e rs in , 
n a  b a lo n ie  „V a lo n ia “ . W y lą d o w a ł  
o n  w  P ak a  na  W ę g r z e c h , p r z e la ­
tu ją c  o k o ło  1100 k m . S z w a jc a r  
T ilg e n k a m p  i F r a n c u z  C r o m b e z  
p r z e le c ie l i  p o n iż e j 10U0 k m . p ie r w  
sz y  w y lą d o w a ł  w  A u str ii , a d r u g i 
w  C z e c h o s ło w a c ji .

W  B u łg a rii
P r a w d o p o d o b n i  z w y c ię z c y  k a p . 

J a n u sz  i in ż . J a n ik , w y lą d o w a li  
w  ś r o d k o w e j B u łg a r ii  u  s tó p  g ó r  
B a łk a ń s k ic h  k o ło  m ia s te c z k a  T r o ­
ja n . P o ls k i  b a lo n  u tr z y m y w a ł s ię  
w  p o w ie t r z u  49 g o d z in  i p r z e b y ł  
w  p r o s te j lin ii p r z e s z ło  1600 k m . 
L ą d o w a n ie  k a p . J a n u sza  w y w o ­
ła ło  o lb r z y m ią  s e n s a c ję  w  c a łe j 
B u łe a r i i .  P o ls c y  lo t n ic y  b y l i  e n tu ­

z ja s ty c z n ie  p r z y jm o w a n i  p r z e z  
s p o łe c z e ń s tw o  i s fe r y  o f ic ja ln e .

L ą d o w a n ie  balonu 

„ W a rs za w a  IP”
B a lo n  „ W a r s z a w a  II* p i lo t o w a ­

n y  p r z e z  m ż . K r z y c z k o  w  s k ie g o  t 
Ł a ń c u c k ie g o  w y lą d o w a ł  na te r y ­
to r iu m  R u m u n ii w  p o b liż u  g r a n i­
cy  ju g o s ło w ia ń s k ie j i b u łg a r s k ie j,  
n ie d a le k o  s ta r o ż y tn e g o  m iasta  
T u r n e  S e v e r in o . P o lsk im  lo t n i -  
K om  u d z ie lo n o  n a ty c h m ia s to w e j 
p o m o c y .

D o k ła d n a  l ic z b a  p r z e b y ty c h  k i-  
lo in e tr ó w  p o d a n a  b ę d z ie  d o p ie r o  
za k ilk a  d n i. A c z k o lw ie k  n ie  je s t  
je sz ca e  zn a n e  m ie js c e  lą d o w a n ia  
p o z o s ta ły c h  b a lo n ó w  b e lg i js k ic h , 
an i też „ P o lo n i i " ,  je d n a k  w  
B r u k s e li  w s z y s c y  p r z y p u s z c z a ją , 
że  w  ro k u  b ie ż ą c y m  z w y c ię s tw o  
o d n io s ą  P o la c y .

REDAKCJA: A .I U W I  Al Jerozolimska 121 Telefony 868-52 •»- retartat) SI1 at I ogólny), 00-69
czy .Kronika Kuniecka~) Oddział miejski .ABU" Nowy kwiat 15. I 01etra tel. 224 SO przyjmuje tn re 
codziennie j  godzinach 17nu -  '9 (JO v .

ADMINIS CJ , Warszawa. Al J rozoltm kie 121 Tri. 3#9-3B. Kantor -P ren u m e-ars , 15 m. L l
iętro. Ż24/5 Żarząc 1 Dzli ogłoszeń: Nowy świat 15 m L J pl<i«o tel 224-4J. Konto PKO 23400. 1 jcztoi.a

Konto Rozrachunkowe Nr 2 Skrzynka Pocztowa 745 Adres .eiegraflczny: ■ » ■ _______
• -k ze iis ta  w i c i lk s t w a  codz. etoirKowaKł los tel 111-44 Biuro me w foaz *u- -- 13 -i® rJknmn. «; rut u 

Wlucta wek. Pysanio M W  IS  Kalisz. Kz jznluze 4 tei 477. 4  itowtra ol tarowlejzkr 3  .
PRENUMERATA: miejscowa Is odnoszeniem do domu) t na uroWJicJ) J “ U 'ła k n ie : wydanM B * l* t  *

nu Sienkiewicza u  330 mlesie tzrue Za franlcs zl 4.00 Wyo B (I W in ią  kalązkową) 50

Za rwrot nadesłany cn a nie rsmowionyeh rękopisów redakcja nlr odpawlkdfj ____  _________ _____

J l ł r f T  1  i B g p f r  “  mle-)w:e wysokości 1 milimetra przez szerokośO Jedno) szpalty (na 
“  * wszyst .Ich stron ich po 0 szpalt), oa l-e l strome — 1 s l. w tekjcla

(wirOd artykułów) 70 kr- »  reklan at (w ród oHuazeń) — bO p .  na ajta'nie) stronic — 70 «r W dodatku niadzle>- 
nym 70 er Notatki rekli mowa — 1 sl. Komunikaty i wyjaśnienia — la o  su  opisy specjalne — 3 z l. lekarskie 30 gt 
Droone po 20 gr. ta wyiai dute Litery w ogłoszeniach .drobnych" Uczy « e  ia o ldzlelne wyrazy, tłusty druk — po­
dwójnie- Notatki reklamowe oznacza ale cyfra < “ ). a komunikaty — wvla7nlenla cyfra (K-) Za terminy druku ogło­
szeń -* nlnlstrac nie odcuwlada

Dział ogłoszeń: Nowy twlat 15 m. 1. 1 piętro Biuro czynni od godz. 9 rano do 4 pepoc Tel. 224-40.

BMiktor naczchiy: dr. Tadeusz Gluzińsu W ydsvca: SpóUu Wydawnicza „ABC~ Sp. a ogr. odp.
p M h . v  j n l f d  UtoOKfckr. W m o m , Ai. Jg osoBnufcu  UL

Redaktor odpowiedzialny: Henryk Wysokiński.


